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ac Donald i Horniof. 


POLITYKA BEZPIECZEŃSTWA I GOSPODARCZEJ ODBUDOWY 
EUROPY 
Lwów, 24. czerwca. szerszy, aniżeli partia jego zakreśla 
koryzont, Mac Donald, należąc do 
Po objęciu rządów w Anglii | realnych i śmiałych polityków, w 
przez Mac |)onaluu toczył sę u | program swój włożył to. co w œ 


Udo SPOT O tu, czy pulilyau Eurovy 
idzie na ewu czy icż la prawo. 
Zwycięstwa  iewicowychi prądów 


pólwycznych w Europie zachodnie, 


zdawały się być tem większe, ile-że 


wyniki wyborów we Francji dały 
ruwnież zwycięstwo lewicy. 
ko4patrujiąc te bezsprzecznie. 


ważnie zdarzenia politycznie, źwraca 
uwagę, że Mac Donald i Herriot w 
swyh mowach programowych! spra- 
wili niespodziankę, gdyż nę pud- 
sreślii w żadnym ustępie  uwycu 
uow programowych charakteru le- 
wicowegu, Ices wapowiedzic!i koji- 
synuację polityki swoich poprzed- 
ników. 

W. dniu 12. bm. wygłosił swe 
exposć w  anzielskicj lzbie Gmin 
premjer Ramsay Mac Donaid, o 
którym pisano na łamach naszych 
czasopism, że zacznie nową erę w 
angielskiej polityce. 

"Pewne kot aosdzekiwały po an- 
gielskiin premierze przełomu w do- 
ttytchchdsowej brytyliskiej polityce, 

zarazem zapowiedzi realizacji 
głoszonych przew siebie haseł. 

Wyzłoszone przez Mac Donalda 
expose w lzbie gmin inogło naocz- 


nie przekonać, że w praktyce so- 


cializm angielski różni się od Socjar 
Jemu kontynentalnego, Wielka róż: 
uica zachodzi przedewszystkiem w 
kulturze parlamentarnej oraz w po- 
glądach na istotę zagadnień pań- 
stwowych. Ramsay Mac Donald 
jw Swojem expose pokazał się po- 
dobnie jak jego francuski towarzysz 
Herriot w pierwszym rzędzie oby- 
waielem, stojącym na straży po 
tęgi swego paúsiwa, zaś zagadnie- 
nia gospodarcze i socialne zażęły w 
jego programie plan drugi 

Kultura parlamentarna p. Rem- 
sy Mac Donakdła oraz wyrobienie 
poliżyczne nakazywało mu objąć 


pnii antielskiej «uż od  dłuższegG 
czasu stę krystałzowalo. A więc 
uhnanie de iure sowietów, ścisłe 
przymierze z Francą, podniesienie 
autorytetu Ligi Narodów, ograni- 
czenie zbrojeń, oparcię sprawy od- 
Szfkodowań na opinii rzeczovznaw- 
ców, wreszcie sprawy socialno- 
gospodarcze. 

Jest rzeczą znamienną, że polity- 
ka angielska w głównych zarysach 
ma w myśl zapowiedzi obu premie- 
rów przynajmniej w teorji pójść ró 
wnolegie z polityką iranchęką. 

Podobne wrażenie wywołała też 
mowa programowa Herriota, wy- 
głoszona w lzbie deputowanych. W 
inowie tej Herriot 
najmnici z jakiemi$ hasłami skrajno 
demazgogicznemi, lecz stanął prawie 
na stanowisku swego poprzednika 
Poincare'go. Na pierwszem miejscu 
podkreślił Herriot troskę o rozwój 
produkcji naredowej i potęgę prze” 
mysłową Francji, dalej redukcii słu- 
żby wojskowej bez militarnego o- 
słabienią republiki, sprawę odszko- 
dowań postawił równie silnie, jak 


ela p 


nie wystapił by- ; 


K 


Poincare, wysunął dalej sprawe za- 
bezpieczenia Francii przed możliwo- 
ścią odwetu ze strony nacjonalisty- 
cznego pangermanizniu. mówił da- 
lej o wzmocnieniu autorytetu Ligi 
Narodów. zacieśnieniu przyjaźni ze 
Ssoiusznikami, podisciu normalnych 
stosunków z Rosją. co w konse- 
kwencii doprowadzić ima do uzna- 
nia de iure sowietów, 


Jeśli porównamy mowy obu pre- 
mierów, od których polityki w tej 
chwili zawisł pokój Świata, — to 
zobaczymy, że dążeńia ich są nie- 
mal identyczne. Rozwój i potęga 
państwa. opartego o ścisłe sojusze, 
gwarantujące caiość i bezpieczeń 
stwo Francii i Anglji, dążenie do 
przywrócenia równowagi gospodar- 
czej w Europie przez ustalenie po- 
koju — oto hasła i zadania wielkich 
demokracyj Zachodu. 


Niepokojącym jednak objawem, 
jeśli chodzi o Polskę, jest brak 
wzmianki o pakcie gwarancyjnym 
Ententy; który z powodu nieratyii- 
kowania go przez Anglię, siłą rze 
czy stal się nieaktualny. Zadaniem 
polskiej dyplomacji będzie dopiłno- 
wanie, by paktem nieagresji objęta 
została również i Polska, bo tylko 
weicn sposób możliwcm jest utrzy- 
manie w miocy postanowień traktatu 
wersalskiego. a zdrazem zabezpie- 
czenia Polski przed nieżyczliwymi 
sąsiadami. 

Jan Blake. 


Do P: T. Prenumeraiorów. 


Wszystkich P, T. Prenumeraiorów zamiejscowych prosimy o wpia” 


cenie prenumeraty 
śc ami najdalej do dnia 


za miesiące lipiec wraz z ewentualnemi zaległo” 


3 lipca 


a to tem pewniej, że w tymże dniu ws'rzymamy bezwarunkowo wysyłk? 
pisma wszystkimi Prerumeratorom z zapłatą zalegającym. Prenumeratę 
wpłacić należy czekiem P. K. O. lub przesazem pieniężnym. 

P.T. Prenumeratorów miejscowych prosimy dla uniknięcia przerwy 
w dos'awie pisma o wpłaceiie-prenumeraty za lipiec wraz z ewen- 
tuałnemi zaległościami najdalej do dnia 


3 lipca 


w Administracji przy ul. Podwale I. 3. 4 
Ceny prenumeraty podane Są na ostatniej stronie pisma, 


Wydawnictwo „Gazety Porasnej* 


Cena pojedynczego egźewziarza 


Na dwcercach ko ejowyG! 18 orJszy 


eM 0 Mi 


= arepe sej eA -e 


15 groszy 


Rok XV. 


Y DZIENNIK INFORMACYJNY WSCHODNICH KRESÓW «= 
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Z gale;ji wybitnych polityków 
francuskich. 


PAINLEVE, prezes Izby Dėputo- 
wanych. 


MIĘDZYNARODOWY KONGRES 
NAUCZYCIELSTWA SZKÓŁ ŚRE- 
DNICH W WARSZAWIE. 

Warszawa, 24, czerwca. 

W ostatnich dniach sierpnia b. r. 
cdbędzie się w Warszawie szóuty 
kongres międzynarodowy nauczy: 
cielstwa szkół średnich, organizowa 
ny przez Towarzystwo Nańczycieh, 
szkół średnich i wyższych pod pzore: 
tekteratem P. Prezydenta Rzeczy- 
pospolite. W kongresie ueczestu!- 
czyć będzie około 200 delegatów, 
reprezentuących 30 narodowości 
Uczestnicy kongresu korzystać bę- 
da z ulgi tairyfowej na koleiach pol- 
skich w ten sposób, że za pizejazd 
do Warszawy będą wprawdzie o~- 
płacałi pełną należytość, zaś za 
przejakd powrotny pobierze sie od 
nich dołowę opłaty, przypadającej 
za klasę bezposrednio niższą; w 
kiasie trzeciej pobierze się połowę 
opłaty wedle kiasy czwartej, 
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Pakt ot o nieagiasji ma również objać Polskę. | 


Wielkie mocarstwa wystosują do Niemiec notę zbiorową. 


O CZEM MAC DONALD MOWIE 
Z HERRIOTEM, 

Londyn, 24. czerwca. (Tel. G. P) 
W uzupełnieniu wiadomości 0 0s 
świadczeniu Mac Donalda w Izbie 
gmin na temat konierench z Her- 
rictem podają. że premier angielski 
podkreślił, że ~ przedyskutowana 
wszystkie Sprawy. związane z 
wprowadzeniem w życie planu Da- 
vesa, Wprowadzenie tych planów 
w życie będzie najlepszym sposo- 
bem skłonienia Niemiec do dobro- 
wolnego przyjęcia pewnych zobo- 
wiązań, wypływających ze sprawo- 
zdania rzeczoznawców. które to zo- 
bowiązamia odbiegają nieco of z0bo- 
wiązań traktatu wersalskiego. Sko- 
ro tylko plany Davesa będą wyko- 
nane, rozpoczną Sie z Francją nowe 
‘zmowy, które zdaniem Mac 
Donalda doprowadzą do ureguio- 
wania innych, spornych dotychczas 
kwestii między Francją i Anglią, a 
między innymi i sprawy długów, 
których — dodal premier — nie mo- 
Żna mięszać z wykonaniem planu 
TZĘCZOZnawców, 


NOTA ENTENTY DO RZĄDU 
BERLIŃSKIEGO. 

Paryż+ 24. czerwca. (Tel, G., P) 
Hgvas dowiaduje się, że ' Mac [o- 
najd i Herriot ustai w Chequeurs 
tekst noty zbiorowej, która niezwio- 
szpie po uzyskaniu aprobaty ze 
strony Belgii wysłana będzie do 
rządu Rzęszy. Nota domagać się bę: 
dzie od kierujących członków Rze- 
szy, aby, o ile pragną wzyiawienia 
normalnwah  stosumków z sojuszni- 
kami, okazali materialne dowody 
swej dobrej woli i dobrej wiary. 
Równocześnie z tem kOnieczna jest 
odpowiedz rządu Rzeszy przed 
dniem 30. czerwca na notę konfe- 
tencii ambasadorów w sprawie roz- 
brojenta. 


PAKT O NIEAGRESYWNOŚCI 

OBEJMIE TAKŻE POLSKĘ. 

Paryż, 24. czerwca. (Tel. G. P) 
Dzienniki donoszą. że Herriot nost 
sie z myślą zawarcła między An: 
glia, Francją, jakuteż Włochami i 
Belgią paktu o nieagresywności, fiak 
również paktu w Sprawie wzajeme 
nej pamocy, do którei miałyby 
frzystapić także Niemcy. Pakty te 
Znajdowałyby się pod egidą Ligi Na- 
rodów. 

Jak donost tondyński korespo:1- 
dent .Petit Parisien”. do pierwste- 
zo z tych paktów przyłaczyłyby się 
Polska ; Czechosłowacja. 


ZMIANA POLITYKI FRANCU. 
SKIEJ WOBEC NIEMIEC. 
Wiedeń, 24. czerwca. (Tel. G. P.) 
„N. Wiener Tageblatt? donosi z 
Berlina: Ambasador niemieaki w 
Paryżu Hósch przybył da Berlina, 
aby aby. przedstawić _ S Stresemanno wi 


swóje wrażenia o sytuacji politycz- 
nej we Francji. Rezultatem tych ros- 
mów — zaznączą dziennik — była 
stwierdzenie. że zanosi Się na zmiiąs 
nę dotychczasowej polityki Francji 
wobec Niemiec. Prawdopodokne1n 
iest, że wydaleni i uwięzieni ua 
terenie Zagłębia Ruhry będą mogli 
w krótkim czasie powrócić do oj- 
czyzny, Wedle przypuszczeń poiie 
tyków nien.. Herriot dopuści Nieme 
cy do udziału w nadchodzących £o< 
kowaniach międzynarodowych, Na- 
większą trudność w tej chwili stano- 
wi kwestia kontroli wojskowej. 
Hösch iest za tem, aby rząd Rzeszy 


udzielili w tej sprawie zadowałają* 


cej odpowiedzi. W przeciwnym bó- 
wiem razie powstałoby poważna 
uiebezpieczeństwu dla nowego kur- 
su politycznego, 


HERRIOT W BRUKSELI, 


Frukseła, 24. czerwca. (Tel. G. 


F.) Przybył tu wczoraj po południu, 
ze swojem otoczeniem prs- | 


wraz 
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Tr wyjazd do kąpiel 


Bluzka erspdechłnowa zł 3i— 
zł 2 gr 50. — 


Sukienka dz £cinna zł 
Suknia praktyczna zt 14— Suknia markizetowa zł 30— 

Ubranko, dzienane zł 6.- 
Kcstjumy, suknie. jumpery, katanki, kamize ki z wałnianego trykot1, 


+*— By:ka markizetowa zł 4 — 


Far uszek dziecinny 


szłafroc, suknie domowe z różnych materjałów, fasony nigdzie nie widziane. 


mier francuski Herriot. Wkrótce p3 
przybyciu został przyjety przez kró- 
la. Mieczorem ambasador franc. w 
Brukseli Herbette wydał na część 
Herriota osad. w którytn: wzięli us 
dział członkowie rządu belgijskiesn. 
Oficjalne rozmowy rozpoczną się 
dziś rano, 


STANY ZJEDNOCZONE A KON- 
FERENCJA LONDYŃSKA, 


Paryż, 24. czerwca. (Tel. G. P.) 
„N. York Herald“ donosi z Londy- 
nu: Stany Zjedroczone mają być za 
pfoszope na konferencję międzyso= 
'szniczą, która odbędzie się 16. 'ip- 
ca w Londynie, Oficjalne zaprosze- 
nie będzie wysłane do. Waszynzta* 
nu dopiero wtedy, gdy się uzyska 
pewność, że Stany Zjednoczone Zde 
pioszenie to przy;mą, 


Nowa krzywda emerytów. 


Krozpaczeni składają liezne protesty. 


Lwów, 24. czerwca. 

(ip). Horendalne zaiste rozporzą- 
dzenia Rady ministrów odnośnie do 
t. zw. emerytów państw zaborczych 
wywołały w tych, tak już "dłużo 
cierpliwych ofiarach nowego po- 
ządkw rzeczy niebywały odruch 
oburzenia i rozpaczy - Do. Redakcji 
naszej. napływają ustawicznie bla- 
galne listy od tych wydziedziczo- 
nych, aby wziąć ich w obrone. Nie- 
podobna. rzecz piosta, pomieszczać 
tych wszystkich, aczkolwiek tak 
bardzo słusznych i uzasadnionych 
skarg, że niedawno ommówiiiśmy tę 
kwestję zasadniczo w osobnym ar 
tykule, Niemniej. ponieważ rozpo- 
rządzenie odiośne nie zostało do- 
tychczas cofięte, uważamy. że przy- 
da się krótkie memorandum. jakie 
poniżej przytaczamy. J 

Emeryci zaznaczają, Że: 

1) sama nazwa „emeryt państw 
zaborczych ' jest fikcia, gdyż z 
chwilą powstania Polski nie mają o- 
ni nic wspólnego z zaborcami na ró- 
wni z wszystkimi innymi obywatela: 
mi polskimi; 

2) że jednak państwo polske 
przejmując po zaborcach prawa. 
przejęło i obowiązki, dlatego jest 
niedopuszczalne, żeby emerytom, 


zwłaszcza austrjackim, którzy przez- 


całe życie płacili taksę emerytalną, 
obcieto do jednej czwartej ich po- 
bory. 

Poza tą krzywdą ustawową, roz- 
porządzeńe Rady ministrów z 9. 
__ maja 1924 pope 1924 popełnia _ _ — — — "den 


zupełne bezprawie 
zniżając przyznane ustawą 75% na 
50% dla tych emerytów, którzy ma- 
jąc prywatne uboczne zarobki, lub 
którzy mają poniżej 20 lat służby. 
W pierwszym wypadku jest to zu- 


pelnie "nieuzasadniony zakaz popra- | 
wierńia «sobiaw: bytu sp drugie wupeł- | 


ny brak logiki. 

Bo wobec tego, że według usta- 
wy polskiej emerytura także dlą 
wdów i sierót liczy się według wy- 
sługi łat pracownika, ci. którzy słu- 
żyli krótko. lub wdowy i sieroty po 
takich pracownikach pobierają tak 
mało, że im raczej należałoby wyż- 
szy procent przyznać, by emerytu- 
ra była istotnie zaopatrzeniem bytu. 

Nadto, zaznaczają cmeryci, że 
wskutek “prowadzonej ustawy o 
progresji czynszów już wkrótce cała 
emerytura nie wystarczy na opłace- 
nie dachu nad głową. 

Spccialną uwagę winni zwrócić 
intercsowani na ostrzeżenie. zawar- 
te w liście jednego z emerytów dr. 
Mariana Bobrowskiego, aby nie pod- 
pisywali naaesłanych im deklaracji, 
„co byłoby zgodą na obcięcie ‘ch é- 
merytur j zamknęłoby im prawo do 
protestu i dochodzenia swoich pre- 
tensji. 

W dalszym ciągu swych wywo- 
dów nasz korespondent zaznacza, 
że emeryci mają prawo zaskarżyć 
skuteczne rząd za obniżenie swo- 
ich poborów przed trybunałem ad- 
ministracyinym. a jakkolwiek ża- 
den emeryt dotychczas na tak bo- 


> 


l 


krok względeni własnego 


lesny 

państwa zdobyć się nie mógł, to 

świadczy to tylko dobrze o pa- 
triotyżmie tych pokrzywdzonych, 

a nie o braku podstawy prawnej. 
W. każdym jednak razie należy 

się z deklaracjami wstrzymać i 

wyczekać skutku interwencji deie- 

gacii, wysłanych do Warszawy. 

Nie można bowiem sobie wyobra- 

zić, żeby'nasi posłowie przeszli «ło 

porządku nad tak jaskrawą krzyw- 
da i należy mieć nadzieję. że ten 
wyskok warszawistycznych pomy- 
słów zostanie wkrótce cofniety. ` 

Na koniec zauważyć tu jeszcze 

wypada. że ogłoszone w niektó- 
rych pismach przez izbę skarbową 
zestawienie poborów emerytalnych 
według dawnej i nowej ustawy imo- 
złoby łatwo przyczynić się do po- 
bałamucenia opinii publicznej, a ua- 
wet interesowanych. Należy zwró- 
cić uwagę, że są tąm podane pobó- 
rv stopni najwyższych i zą pełnych 
35 lat służby. Jakże jednak inaczej 
bedzie ta emerytura wyglądała dla 
tych, którzy nie wysłużyli lat 20. 
lub dla wdów i sierót po takich 
funkcjonarjuszach. jakoteż dla tych, 
którzy iakiniś skromnym ubocznym 
zarobkiem  prazią zdobyć sobie 
choćby omaste do suchego emery 
ckiego chleba! 

|| sowie + Joa —_. E o 

Z IZBY"QGMIN. a E 
Londyn, 24 czerwca. (Tek £i:'P;) 

Izba gmin przyjęła w drugiem czy- 

taniu projekt finansowy w sprawie 

wykonania planu budowy domów 
dla robotników, odrzuciła natomiast 
propozycię liberałów 269 głosami 

przeciw 208. 

ODPOWIEDŹ NA MOWĘ TRO. 
NOWĄ KRÓLA WŁOSKIEGO. 
Rzym, 24. czerwca. (Tel. G. PJ 

„Giornale di Italia * podaje, że od- 
powiedź senatu i sejmu na mowę 
tronową została teraz złożona Kró- 
cwi. Od wielu lał król przyjmował 
tc adresy bez, odpowiedzi, Obecnie: 
jednak król zdecydowany jest ud- 
powiedzieć. zwracając stę do kra- 
iu Ą wezwaniem do zgody narodo- 
ve 


| mm 


ka 
DALSZE SZUKANIE ZWŁOK 
MATTEOTTIEGO. 
Rzym, 24. czerwca, (Tel. G. P! 
Do przeszukamią jeziora Vico mają 
być użyte .hydroplany. 


udylajcia Sati, 


== Zbiór ustaw i rozporządzeń == 


Podręcznik dla Akcyjnych Spółek, bankowych, przemysłowych i handlowych, współdzieln', tudzie ł 
przedsiębiorstw i biur _wszelkiego rodzaju. — Zostawiony przez Wacława Kwiatkowskiego. 
Do nabycia w księgarniach. — Cena egzemplarza 7 zł. 7© gr. (z przesyłką poleconą & zł 26 gr.) 


Skład główny: Spółka Akcyjna t/ydawnicza. Lwów, Zimorowicza 5. 


Mie widzę na horyzoncie 


GAZETA PORANNA" Lwów, dnia 26. czerwca 1924. 


żadnych chmur 


grożących naruszeniu pokoju. 


SĄ TO SŁOWA PREZ, RZPLTEJ, WYPOWIEDZIANE w GRUDZIĄ- 
DZU. 


Grudziądz, 24, czerwcą. (Tel. G. 
P.) Podczas bankiet. wydanego na 
cześć Prezydenta Rzeczypospoliiei, 


Prez. Rzpitei wygłosił następujące 
przemówienie: 
Przypominam sobie chwile z 


pierwszych dni roku, kiedy przy cb- 
ięciu Pomorza przez nasze wojska 
wyrażano wątpliwość, czy Gru- 
dziądz prędko odzyska polski swój 
charakter, Teraz oto przyznaje ny 
się, jak iekkomyśŚlne były te obawy. 
jak powierzchownym był nalot ger- 
manizmu, niezdolny zdusić polskie- 
go ducha tego grodu. Grudziądz, 
położony na starym polskim szlaku 
do morza. przeobraża się w wielką 
stolicę pomorskiego handiu i prze. 
mysłu, Duże zakłady, wykupione z 
rąk Niemców i utrzymanie w ruchu 
wielkich fabryk i rynków zbior- 
wych, świadczą o wielkich uzdolnie- 
niach tut, przemysłowców, Jest to 
wspaniały wynik naszej wytwór< 
czej pracy na polu polskiego hand!u 
i przemysłu, zahartowany w ogniu 
długoletniej antipolskiej polityki ex= 
terminacyjnej. 

Rozumiemy, że dziś mamy duża 
dobrze przygotowanych mózgów 1 
rąk do pracy, alc brak kapitału 0- 
brotowezo į kredytu. Jest to po- 
wszechna bołączka w Europie, zni- 
szczonej przez wojnę: w Polsce 
szczególnie teraz występująca, bo 
musieliśmy przez dwa lata dłużej 
walczyć o zapewylenie naszej nie- 
podlegtoŚci i brnęliśmy w potnnaża- 
niu złego pieniądza. Ale z tej prze- 
paści wydobywamy się; zaczyfną 
się w.nas rozwijać zniszczony przez 
wojnę zmysł oszczędności, a wraz 
z nim możność nagromadzenia no- 
wych kapitałów dla stworzenia 
waistatów pracy. 

Rośnie też zaufanie obcych do 
naszej gospodarki finansowej, unio- 
żliwiające korzystanie z kredytów 
zagranicznych. Nie widzę na hory: 
zoncie żadnych chmur, zagrażają: 
cych naruszeniem pokOju narode- 
wego. Możecie więc zbroini Sspukoie 
mą energią zająć się wzmocnieniem 
waszych warstatów pracy i usuwa: 
niem szczerb, zadanych przez diu* 
goletnią niewolę i wojnę. 

Wiem jak jesteśmy zahartowami 
w pracy bez względu na piętrzące 
się przeszkody i ufam, że potraficie 
zdwoić siły dla pokonania trudnoś- 
c? jakie w obecnym okresie sana- 
cyjnym występują. 

Dobrze jest, że szczerze wska= 
zujecie na to, co was trapi i nie za- 
niedbujecie poruszyć w'szylstkich 
prężyn państwowych dla Gopomo- 
żenia Sobie w rozwiianiu sił przed- 


siębiorczych Pomorza, oraz za- 
trudniania jak rajwięcuj Pomorzan 
w przemyśle miejscowym. Nie 
wątpię, że nauczeni długiem do- 


świadczeniem zrozumiecie, że pod- 
stawę trwałego rozkwitu stanowią 
indywidualne i zbiorowe wysiłki ©- 
bywateli i chęć do pracy, a rzeczą 
rządu jest popierać je życzliwą 0- 
pieką i materialną pomoca bez na- 
ruszania z takim trudem osiągnietel 
równowagi (budżetowej, podstaw) 
zdrowego picuiądza złotego. 
Potęgowanię zmysłu uszczędie- 


Przesilenie gospodarcze 


wszystkich wolnych kapitałów do 
ści i pracowitości skierowywanie 
uczciwego nie : lichwiarskiego służe- 
nia naszym siłom wytwórczym 
iest obowiązkiem całego społeczeń- 
stwa oraz rządu, jest nieodzownym 
warunkiem osiągmięcia Belnej sa- 
wiodzielności gospodarczej, iza któ- 
Tą idzie samodzielnaść polityczna. 

Przekonany, że w tych zasadnie 


czych postulatach iesteśmy jedno- 
myślni wznoszę toast na pomyśl- 
ność w rozwoju daiszej pracy Gru- 
dziadza, niech wszystkie wasze 
warstaty pracują bez przerwy, 
niech wytwory wasze opanufą ry- 
nek pomorski rugując z niego tor 

| wary obovch nam, a niechętnych, 
niech rozchodzą się szeroko po ca- 
łej Polsce i dalej w Świat pod pol- 
ską banderą, 


Po bankiecie Prezydent udał się 
nad Wisłę, gdzie z pokładu statku 
irotyili rzecznej przypatrywał się 
obchodowi wianków,  Tradycjl na 
ta uroczystość urządzona została 
przez komitet przy udziale władz 
wojskowych i pod ich nadzorem, 


| 


staje się coraz groźniejsze 


STWIERDZONO TO NA SEJMOWEJ KOMISJI HANDLOWO- 
PRZEMYSŁOWEJ. 


(Teleionem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 24. czerwca. (X) Na 
dzisiejsze] sennowej komisii llasdl.- 
przemysiowej toczyły sł; rozpra- 
wy mad przesileniem gospocarczem 
w kraju. Wszyscy imowcy stwier- 
dzili coraz groźniejszy stan przeSi- 
lenia. Posłowie robotniczy doma- 
gają się wprowadzenia zarządów 
przymusowych do tych przed ię- 
biorstw fabrycznych, które uchyła- 


ją się od produkcii Przedstawiciele 
żydów oświadczyli, iż przemysłow= 
cy i kupcy hurtownicy gotowi są 
do wysprzedania swych dotychcza- 
sowych zapasów towarowych na- 
wet ze stratą „o ile będzie szybszy 
ebrót pieniądza Szczególnie ostrej 
krytyce poddano utrudnienia kre- 
stowe w instytucjach rządowych, 


Chea. pogrzebać monopol spirytusowy. 


WNIOSEK TAKI POCHODZI OD 
(Telefonem od 


czerwca. (X). Na 
dzisiejszei sejmowej komisii skarbowej 
ziawił się min. Grabski, hy wziąć u- 
dział w rozprawach nad sprawozda- 
niami reierentów  komisyjnych posia 
Jaroszyńskiego (CHN.) i` Chomińskiego 
(Wyzwolenie) w sprawie rządowego 
projektu ustawy o państwowym mo- 
nopolu spirytusowym. Min. Grabski 
zwrócił się do komisji, by odrzuciła 0- 
we sprawozdania a przyjęła propozy- 
cie rządowe. Przeciw temu wystąpił 
posel Jaroszyński,  poczem komisją 
przeszła do dyskusji szczegółowej nad 
przedłożonemi im sprawozdaniami refe- 
rentów. Poseł dr. Hausner (Koło żyd.) 


Warszawa, 24. 


P. DR. HAUSNERA Z KOŁA ŻYD. 

naszego koresp.). 

| postawił wniosek, domagaiacy się od- 
rzucenia artykulu l. sprawozdania, czyli 
pogrzebania w ten spossób całego pro- 
iektu o monopolu. Giosowanic nad 
tym wnioskiem odbędzie się w .przy- 
szłym tygodniu, 


NIE CHCĄ WALCZYC Z LCHWĄ. 
(Telefonem od naszego koresp.) 
Warszawa, 24 czerwca. (X) 
W Warszawie nikt nie chce objąć 
kierownictwa urzędu dla walki 
z lichwy i spekulacją przy komi- 
sarjacie Rządu. 


Min. Skrzyński przybywa do Warszawy. 


Gznewa, 24 czerwca. (Tel. G. P.) 
Minister Skrzyński wyjechał dziś 
do Warszawy, aby złożyć rządowi 
spiaw. z przebiegu ostatniej sesji 
Rady Ligi Narodów. Minister za- 


trzyma się we Wiedniu, gdzie po- 
rozumie się z delegacją polską do 
rokowań z Niemcami a we czwar- 
tek przybędzie do Warszawy. 


| 


UMOWA POLSKO - NIEMIECKA | sze przemówienie min. spraw wot- 


W PARLAMENCIE RZESZY. 

Barlin, 24 czerwca. (Tel. G. P.) 
Po dłuższej przerwie zbiera się 
dziś parlament niem. Na porządku 
dziennym znajduje się między in- 
nymi umowa polsko-niem. w spra- 
wie górnośląskiego okręgu gra- 
niczn: go. 

— m 

MOWA MIN. SIKORSKIEGO W 

SENACKFEJ KOMISJI SKARB. 


Warszawa, 24. czerwca. (X) Na 
dzi ieżwen posiedzeniu - senackiej 
komisii skarbowej wyslysił dłuż. 


skow ych Sikorski. 


—— na Je 
GEN. DUBOIS ZOSTAJĘ W WAR- 
SZAWIE. 
Warszawa, 24. czerwca. (X) 


Rząd francuski urzędowo  raprze- 
cza jakoby miał zamiar odwołać z 
Połski dotychczasowego szefa ko- 
misii wojskowe: gen. Dubois. Pewne 
koła mówiły, iż gen, Dubois mial 
"łą8 po obecnym ministrze wojny 
gen. Nollet, stanowisko przewodni- 
czącczo międzysojuszińczci komi 
si kontrolncj, Oficjalny komunikat 
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rzędu francuskiego oświadcza, Če 
czynności, jakie sprawia gen. Du. 
bois, nie pozwalają mu na opuszcze- 
mie w najbliższym czasie Warszae 
—ij 
WALKA O KASĘ CHORYCH 
W WARSZAWIE. i 
(Telefonem od naszego koresp.) 
Warszawa, 24 czerwca. (X! 
P. Tadeusz Haitleb, wysuwany jest 
przez koła lewicowe na stanowisko 
generalnego dy.ektora  warszaw. 
skiej kasy chorych. b 
DR. REINLENDER SZEFEM DEP 
BEZPIECZEŃSTWA M. S., W. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, 24. czerwca, (X) 
Jak słychać, dyrektor departamentu 
bezpieczeństwa publicznego minist 
Spraw wewn. p. Des Loges ma u: 
stąpić, a miejsce jego Ina zająć szej 
policji lwowskiej p. Reintender. — 
rzymują również jakoby miał u- 
stąpić Wiceinin. Ofpiński, który mua 
rzejśść na inne stanowisko, 
maj EE 
ZMIANY W POSELSTWIE POL.» 
SKIEM W MOSKWIE. 
(Telefonem od naszego korenf). 
Warszawa, 24. czerwca (X! 
Na stanowisku attache wojskowego 
w Moskwie zaszła zmiana. Na mies- 
sce ppu!k. Boernera. który przecho- 
dzi do szkoły sztabu generalnego, 
wyjeżdża do Moskwy gen. sztabi 
Jędrzejewicz, 
ne * e 
POWRÓT GEN. ZAGÓRSKIEGO 
ZE STANÓW ZJEDN, 
(Telefonem od naszego koresp.). 
Warszawa, 24. czerwca. (X) 
Onegdaj powrócił do Warszawy po 
dłuższym pobycie w Stanach Zied- 
noczonych szef departafientu prze- 
mysłu wojennego M. S. Wojsk. 
geu. brygady Zagórski P, Zagórski 
wziął udział iako delegat Pzpite: 
Polskiej w międzynarodowym kon- 
gresie w Detroits, stolicy przemysłu 
wojennego w Stanach Ziedn. Kon- 
ares dotyczył " przedewszystkiem 
spraw koriunikacyjnych i drogo- 
wych  syndykaltzacji przejny.łu, 
oraz wzajcmnej wymiany poczynie- 
nych doświadczeń. (Gen. Zagórski 
zetknął się z poważnemi osebisto- 
ciami, reprezentujacemi finanse i 
przemysł amerykański. które wy- 
razily wielkie zainteresowanie się 
rynkiem zbytu w Europićc, a prze- 
dewszystkiem w Polsce, 
R 
SEJM GDAŃSKI 
Gdańsk, 24. czerwca. (Tel. G. P.) 
Wedle „Danziger Ztę.* najbliższe 
posiedzenie sejmu gdańskiego od- 
będzie się w piątek. 


iiae ta annn ta TYYNEY 


F 
Dr. Emil watdani- Au ikowsh) 


Profesor Uniwersytetu lwowskiego, 


pe długich a ciężkieh cieńpie. 
niach, przeżywszy lat 70, zae 
onatrzony Św. Sakramentam!, 

zmarł dnia 24 czorwca 1924, 

Pogrzeb odbędzie się dnia 16. czerwca 
b. r. z końcioła DO Bernardrnów we 
Lwowie, o god”. 3-clej popoiudniu, na 
wtóry zaprasza 

stroskana HKodzina. 
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BUJNA FALA ŻYCIĄ STOLICY ŚWIATA. — POTĘŻNE WRĄŻENIE 


WIDOKU PLACU ZGODY. — 


CO UDERZA OCZY CUDZOZIEMCA, 


h « — POMNIK NIEZNANEGO ŻOŁNIERZA, 
i (Korespondencja własna „Gazety Porannej*). 
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taa Paryż, w czerwcu. 
-Bulwarąami nłymą tale ludzkie. 
kierując stę w stronę Pól Elizejskich. 
Szerokimi brukami pędzą na wsze 
strony wehijkuły, auta i powozy, 
zmierzając bądż to w stronę bmiwa- 
rów, bądż to do lasku bulońskiezu. 
Kawiarnia obok kawiarni. Dźwiski 
muzyki rozlewają się po ulicy, mie- 
szając się z szumem ulicznym i 
krzykiem syren samochodowych. 
Jasno jak w dzień. bo wszystkie la- 
tarme gazowe i iampy łukowe rzu- 
cają potoki ŝwiątia na falujące mo- 


rze głów ludzkich. | 
Kierując kroki w stronę ulicy 
Rue Royale, mijamy kabaret Ma. 


xima i wychodzimy na olbrzymi 
Plac Zzody, najpiękniejszy może w 
swym rodzaju na Świecie,  Widk 
trudny do opisania. Olbrzymi plac, 
laśniejący tysiącem świateł białych 
| czerwonych, szemrzący pluskiem 
wodotrysków, dobywających się z 
hronzowych zazonów, wita nas jak 
prawdziwy trywumiator. wiedząc, że 
widokiem jego. będziemy olśnieni. 
Po lewej stronie, ciche i uśpione 
o tej porze Tuillery, za niemi ciem- 
ne kontury fTozmarzonego nad swą 
rrzeszłością Luwry. Ohok nas ku 
Fue Royale piękny budynek minit 


sterstwa marynarki i hotelu Oritiom- 


naprzeciw zdala widoczne kentuty 
Izby Deputowanych. a na prawo 
wreszcie dluga, jak daleko okiem 
<ięonać. milionami świateł skrzącąa, 
tinia Pół Flizeiskich na ciemnem tle 
Lasku Bułońskiego. 

Przy pomocy  nolicjanta i peis- 
euląc własną czujność. przechodzi- 
my rojący się od pojazdów plac ií 
zdążamy ulicą Avenue des Champs 


Flysées, Mieszamy się z tłumem 
wielejęzycznym, w którym obok 
Anglików i Amerykanów, Francu 


honor imei pana Girofie. 


Komisarz policii, pan Lejoyeux 
po skończonem urzędowaniu zan- 
knal biuro i przeszedł do swego 
mieszkania. Ubrał szlafrok i z miną 
zadowoloną zabrał sie do nabijania 
swej fajki. Nareszcie będzie mógł 
sbie odpocząć i puścić wodze ma- 
rzeniom. 

Pan Lejoyeux Był ongi — da- 
wno, dawno temu, poetą. Wydał to- 
mik poezji i przez' pewieji czas pró- 
bował żyć tym nektarem, jakim Mu- 
zy karmią swych wybrańców; po 
patu latach ożenił się. ustatkawał — 
i wstąpił do służby policyjnej. 

Obecnie, owdowiawszy, pędził 
żywot spokojny, zrównoważony, nie 

wychodzac w swych marzęniach 
poza obręb dobrego obiądu, starego 
wina i wonmej fajeczki. Był to czło- 
wiek rozsądny. a jako komisarz po- 
licyjny swej dzielnicy, cieszył się 
najepszą sławą urzędnika taktow- 
mego, spokojnego, który w niejed- 


IEEE M ť - = a ozna 
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zów ji Włochów, spotkać można 
wszystkie kolory skóry | usłyszeć 
wszystkie języki swiata. Wzdłuż u- 
licy wspaniale hcte!e, willę, palace 
kabarety, kawiarnie j dancingi. Na 
szerokich werandach eleganckie i 
szykowne Paryżanki ilirtują z Cus 
dzoziermcami. Wśród tych ostatnich 
uderzają na pierwszy rzut oka An= 
glicy i Amerykanie. wiecznie z faj- 
kami w ustach į rekami w kienze« 
nich. krzykjiwi Í roześmiąni, wtlos 
czeni w głębokie fotele hotelowe, 
capiiają się whisky. 

Na rozstawionych  krzesełkach 
siedzą parki. całujace się w obecna- 
tej całego tłumu przechodniów. Ten 
brak zupełny jakieikolwiek żenady 
u Paryżanów ij Paryżanek, całowa- 
nje się przy lada sposobności, na u- 
licy, w kolejce podziemnej, lub w 
kawiarni, jest specyfiopnem dla Pa- 


fe 


poleca olbrzymi W 
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„QAZETA A PORANNA” Lwów, daja 26 GZETWIA rei 


ybór FIERWSZURZEDNEJ BIELIZNY WIEDEŃSKIEJ 
WSZELKIEGO RODZAJU "oraz MNÓSTWO NOWGŚCI ZAGRANICZNYCH 
dla Pań i Panów po cenach przystępnych. 


ryża i cęchuje tęż cały sposób iy- 
cia Francuza. Z początku uderza W 
dziwnie | odnosi się niesmak na wi 
dok tej „putblicznei” pieszwoty, 7 
czasem jednak przyzwycząja się 
człowiek do tego, jak do czegoś zu- 
pełnie normalnego. 

Jesteśmy na placu l'Etoile: wW 
środku wznosi sie słynny Luk try- 
umfalnyv. pod kopula spoczywają 
przy wiecznie  plonącym ogni 
zwłoki uieznanego żołnierza. Na 
płycie kamiernei, przykrywającej 
zwłoki bezimiennego, szereg wief- 
ców 

Z odkrytą głową zbliżamy się do 
tego mieisca į odęzytujemy nazwie 
Ska na sząrtfach wieńców:  ..Presj- 
dent de lą Republique Francaise au 
soldat jneonqu...* „Freres espa- 
mols au. i t d. Dziwnym nimbem 
otoczone jest to smutne miejsce, J 
to za kontrast. (rób naiszlashetnici- 
szych simów Francii w centrum 
życia i rozkoszy. Nazwiska zenera” 
łów napoleońskich wyryte na ścią- 
nach łuku, oddalonym o pare kro- 
ków od roztrzmiewaiących mod- 
nem shimmy damcimzów. 

Aleksander Z. 


a marginesie nowych mapźników CZYNSZOWÓCJ 


Lwów. 24, czerwca. 

Odnośnie do ogłoszonych 

mnożników czynszowych na naj- 

bliższy kwartał zasiągnęliśmy „we 

włążęiwem miejscy nastqpujących 
informacii: SPE” 

Urząd rozietnczy do spraw paj- 


mu, zalecając na podstawie dotych- 
«czas poczynionych doświadczeń 


stosowanie ryczałtu wydatków ad- 
ministrącyjnych, a w ślad zatem o- 
zgłoszonych mnożników do oblicza- 
nia czynszów wraz z wszystkimi 


(Vi 


A wypadku UR 
grożne konflikty, 

Zamierzał właśnie zabrać sie do 
czytąnia dziennika, kicdy nagle roz- 
Jezło się gwałtowne dzweniegie. 

— Cóż znowu za licho! — wy- 
krzyknął zniecierpliwiony. 

Po chwilce otwierają się drzwi j 
do pokoju wpada jakś starszy jego- 
mość, zdyszany i wzburzony. odtrą- 
cąjąc energicznym, ruchem służąca; 
która próbowała mu  zagrodzić 
drogę. 

— Panie komisarzu, prosze na- 
tychmiast ze mną! Złapałem ich na- 
reszcie! 


zażegny w. ać 


— Przępraszam, kto pan jesteś 
właściwie ? 
— Girofle‘, właściciel realności. 


Spieszmy sie. mój onor jest w grze! 

— jeszcze słówko: Czy pan ję- 
steś żonaty? 

— Tak, właśnie dlatego... 

— A pańska żona? 

— Właśnie złąpałem ią na gora- 
cym uczynku. 

I pan Giiroflć z tryumiem poka- 
zuje klucz. trzymany w ręku. 

— Opowiedz pan, jax to było, — 


iyż. 


dedatkami nie zapoznaje trudności, 
iakię wyłaniają się przy ustalaniu 
ryczałtu. Ryczałty te ornceraią stę 


na przewięta,ch, eyirach. odmaszą-: 


cych się „do. pąszczególnych ipy- 


‘datków, a nie kędą wystarczały w 


tych wypadkach, gdzie administrą= 
cia kamienic z szczesónym komfor- 
tem wymaga też znaczniejszych K3- 


sztów, np. oświetlenia i utrzymiania 
porządku. Z drugiej zaś strony 
Urząd Świadom  iest tego, że w 


uięznych «kamienicach administracja 


A. KOGRNACKIEGO. Gstatni> dnie wislkiego programu Hr. 8. 
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mówi haa ioh ENA się wy- 
godnig, 

— Panie komisarzu.  spieszmy 
się! Opowiem panu po drodze. 

— Tylko spekoinie, panie Giro- 
fle! Na którem piętrze nan mieszka? 

— Na szóstem. 

— Zatem niema obawy, by ucie- 
kli, skoro ich pan zamknąleś na 
klucz. Muszę być dokładnie poinior- 
mowany. zanim tam pójdę. 

— Dobrze zatem. Opowiem 
wszystkp. Jestem członkiem „Iowa- 
rzystwą ochrony owadów szkodli- 
wych”, mieliśmy wyznaczone posie- 
dzenie na godzme trzecią. Wysze- 
dilem z domu o wpół, przychodzę na 
czas. Tymczasem dowiadujemy . się, 
źe naszego Drezęsa właśnie dziś rą- 
nọ ukasjła złostiwą mucha i grozi mu 
zakażenie krwi. Postanowiliśmy za- 
tem odłożyć posiedzemie aż do spa- 
dziewanej Śmierci przewodniczące- 
go. — Doskonale, myślę sobie. wró- 
cę do domu i pójdziemy z żoną na 
spacer. Wracam do domu idę pro- 
sto de jej pokoju... 

— No — i co dalej? 

— l ujrzałem mój honor zdepią” 


zya 


_ęzenia. 


iokatorzy. 


FTE"T"EY"FIT NOTY PIIPWE 4 
wykazuje znaczyje braki. że oświe- 
tlenie. czystość, siosunki uanitarne 
itp, pozostawiają tam wiele do ży- 
że więc ustanowiony Ty- 
cząłt przewyższa  częstogroć par: 
dzo znacznie — faktyczne wydatki 
połączbię z zarzadeimn odnośmych 
kamieno, W tych wypadkach mega 
placący czyniy na pod- 
stawie ozłoszonsch  Imnożąików, 
domagać się należytego administro- 
wania kamienic,  ubuymywania 
porządku i czystości, dostarczanie 
potrzębnego Świątła dla schodów | 
sieni itp. 

Urząd rozieniczy „w tych wy» 
padkąch nie przyzna naimodawe 
com ustanowionego ryczałtu, ledz 
lędynje zwrot faktycznie podnie- 
siomych kosztów administracyjnych. 

Nowe mnożniki uwzgiędniają po: 
nadto w znącznej mierze Aale 
handlowe i przemysłowe. tak. % 
podwyżka czynszów bedzie odhoŚ- 
nie do tych jokali stosunkowo mniej 
szą, niż przy mieszkaniach. Spo- 
dziewać się należy. że moment ten 
przyczyni się do obniżki cen towa- 
tów. 


NATURALNA 


une NIMA „OEWAJIIS 


(a la Gieshabier) dostareza 
Zarząd dóbr Pacyków, 
poczta Stanisławów, 5297 
Zastępca na Lwów: 


MOBERT_ GRZBEL, Carin, Nęnyhtodo 
el. p83. z m 
Gremium Techników dentystycznych 
dla wsch. Małopciski wzywa wszyst- 
kich P. T. Członków. aby do dn irzech 
donieśli adresy istnjejączch  pokątnyck 
zakładów dentystycznych, Równocze- 
Śnie zawiadamia się, że tyłko świadcc: 
twa współpracęwythów formalnie do 
Gremium zgłaszanych, uznane będą Ta 
ważne. 529 
Wydział Gremm. 
ny, sponieuierany, w dodatku jesze 
cze przez mego przyjaciela, tego 
nedznika Izydora! 
— Proszę o bliższe szezezóły! 
— To chyba zbyteczne. Widzia- 
łem ich na własne oczy! Miałem 
pelne prawo ich zabić. Nie uczyni- 
łem tego, bo by tnie wykluczeno z 
mego „Towarzystwa ochrony“... 
Ale chodźmy już, panie komisarzu! 
Tu idzie o mój honory a z tem nie 
znam żartów! 


= 


w 
— Powiedzieć pan moje zdanie, 


panie Groflć? Mówię nie jako u- 


rzednik. lecz jako człowick starszy, 
doświadczony, co sam rówaich nig- 
jedno już przeszedi. Otóż — zdaje 
mij się, że chcesz pah palpat, wielkie 
głupstwo. 

EFEN 

—Zastanowił się pan Red kopse 
kwoncjani zamierzonego kroku? 

— (idy idzie 6 mój bonot, -me 
czas na rozmyślania. 

— Nię lęka się pan ośmieszenia? 

—- Nie lekam sie niczego. Gilupis 
tylko boi się Śimieszności. 

(Dok, nast). 


„GAZETA PORANNA” Lwów, dnia 26. czerwca 1324. 
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* (Od naszego korespondenta). 

. Stanisławów, w czerwcu. 

Pierwszy dywizjon il p. a. P» 
pod dowództwem dzielnego Mira 
Alikowa, zakwaterowany jest w da- 
wirych koszarach austriackich w O- 
zierni. Ktokolwiek odwiedzi drogich 
naszych żołnierzyków. zachwycony 
iest tą prawdziwą wiiliegiaturą, tem 
wardziej, że major Alikow usilnie się 
stara, by podwładnym swym dać po 
zaięciach służbowych kulturalną 
rozrywkę, urządzając gry i zabawy. 
Wieljęe pomocnymi są mu w tem 
porucznicy Wierzbiański i Śliwiński 
oraz wszyscy inni oficerowie korpu- 
si Ostatnio na zaproszenie majora 
Alikowa zjechał do Ogierni dyr. Ja- 


nysz Drac ze swym  teatrzykien 
„Momus“, by dać bezimteresownie 
przedstawienie dla podoficerów. 


żoimierzy i ich rodzin. Słuchacze z 
wdzięcznością słuchali znakomitych 
zrodukcyi dyr. Dracowej. duetu Ja- 
naszków i Milissów, Zofii Rackici, 
Hanki Rzewuskiej i Elli Norris, O- 
klaskując wszystkich z entuzia- 
zmem i radością. Prawdziwie wzru- 
szającym był widok. gdy żolnierze. 
odpiąwszy od powozów konie. saini 
ciągnąc, wywozii artystów z ko- 
czar. Niechaj serdeczny przyklad 
ien zachęcj wszystkich tych, którzy. 
mając możność niesienia rozrywki 
żołnierzom, ociazają się jeszcze, Wo= 
lac partję kart w dusznej kawiarni. 
fidy żołnierz nasz przekona się, że 
społeczeństwo o nim pamięta, tam 
łatwiej spelni swój ciężki obowią* 
zek. Mir. Alikow natomiast może 
być dumny ze swojego sposobu wye 
chowania żołnierzy, którzy go uwa- 
tają za ojca j przyjaciela, 


Bogaty może byt tylko 
ten naród który oszczędza 


Chicago, w czerwcu, | 
Wa wszystkich  najpóważniej- 
szych bankach amerykańskich zwra- 
cą uwagę urządzenie hall, w któ- 
rych publiczność wpłaca sumy 
Wśród niezliczorej liczby okienek, 
kasowych (czas jest tam Szanow .- 
ny), niekióre są nieco mniejsze a 
prowadzą do nich wygodne schod- 
ki z bałustradą. Nad każdem tkwi 
napis: „wyłączne dla dzieci“. 
Dziatwa składa w tych oknach lub 
też podnosi swoje oszczędności 
W godzinach poza nauką kasy 
dziecięce są w oblężeniu. Tłum 
dziatwy począwszy od sześcioletniej 
swojemi oszczędnościami przyczy- 
nia się nie mało do obrotów ban- 
kowych. „Pa 
W ubiegłym miesiącu został o- 
twarty jeden z największych ban- 
ków w Cleveland pt „Union Trust 
WJAX. Company“. W. dniu otwar- 
cia, zarząd banku-olbrzyma spe- 
cjalne godziny wyznaczył na bat 
dła swoich przyszłych nieletnich 
klientów, zaproszonych za pośred- 
nietwem reklam i plakatów. Parę 
tysięcy dzieci po zabawie zapoczą- 
tkowało obroty bankowe swojemi 
wkładami. 


T O | 
NADESŁANE. 


Etingera Balsam na odcisk 


usuwa radykalnie bez bołu uporczy- 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki, 


Skład i wyrób: 4018 


Apteka M. Ettingera 


Lwów, pl. Gołuchowskich. 


a ORA 0 OO cz OCE W, 


Czechosłowacja ofiaruje Sowietom 


Ruś Zakarpacką! 


PRZYGOTOWANIA W TEJ SPRAWIE CZYNIĆ MA P. BENFSZ. 


Lwów, 23. czerwca. 


Ajencja Wschodnia donosi 
„Nemzeti Ujsag" podaję wiadomość, jakoby 


z Budapesztu: 
rząd poiski zawiadomiony 


został poufnie o pertraktacjach dra Beresza z Rosją w sprawie oddania 


iei Rusi Zakarpackiej, 


Licząc się poważnie z możnością urzeczywist- 


nienia swego planu, Benesz czyni gorączkowe przygotowania w Pa- 


ryżu, Rzymie i Londynie. 


Sprawa ta — wedle dziennika węgierskiego — wywołała w polskich 


kołach miarodajnych wielkie wrażenie. 


Obawiaią się tam, że Herriot, 


który sprzyja Rosii, nie sprzeciwi się temu. 

W dobrze pointormowanych kołach węgierskich twierdzą że w tym 
wypadku chodzi o stworzenie rodzaju rosyjskiego korytarza do Czecho- 
słowacji. W razie zrealizowania tego planu, Węgry będą się domagać 
stanowczo rewizji traktatu w Trianon, 

x 


Nie sądzimy bynajmniej, ażeby 
wiadomość ta zasługiwała na powa- 
żne (traktowanie. Czechosłowacja 
rządzi na Rusi Zakarpackiej na pod 
stawie mandatu 25-letniego i praw 
tych przyznanych jej traktatem w 
Trianon mogłaby się zrzec wyłą- 


„cznie na rzecz mocarstw Zzaintere- 


sowanych. Wydaje się zaś bardzo 
watpliwem, aby W. Mocarstwa zde- 
cydowały się na próby jakichkol- 
wiek przesunięć terytorialmych, któ- 
re bardzo latwo mogłyby zachwiać 
równowagą europejską. Już lanso- 
wanie 


łuje niepokój. a cóż dopiero byłoby 
na wypadek, gdyby mialo się tu do 
czynienia z powążną akcja. 

Trudno nam również ukryć zdzi- 
wienie, że Agencia Wschodnia, któ- 
rej kontakt ścisły z pałacem Briih- 
lowskim jest notoryczny, rozsyła 
depesze tej treści bez komentarzy. 
A przecież możnaby wcale łatwo 
stwierdzić, czy polskie siery mia- 
rodajne biorą rzeczywiście serio 
doniesienie dziennika  budapeszteń- 
skiego i naprawdę obawiają się 
współdziałania Sszeja rządu irancu- 


pogłosek podobrych wywo- * skiego w tej awanturze, 


Kronika kołomyjska. 


(Od naszego korespondenta). 


Ciekawy proceder uprawia w 
Kołomyji niejaki Maks Bernhandt. 
żeruiąc między restauratorami, wy 
musza od nich różne sumy. — je: 
żeli zaś którykolwiek odmówi mu 
wyasygnowania gotówki. wówczas 
Bernhandt robi na niego doniesie= 
nia i to wprost do Województwa. Q- 
statnio fakt taki miał miejsce z wła. 
ścicielem kawiarni ..Centralqei" Ru- 
senmannem, nie odnosząc jednak 
skutku, zaś Bernhandt powędrował 
na dwa miesiące do kryminału, by 
odsiedzieć różne sprawki, 

Sezon wyłudzeń poborowych już 
się rozpoczął. Mianowicie Franci- 
szek Kamiński, emerytowany nad- 
kondaktor kolejowy. wzial się na 
sposób i grasując po rowiecie koto- 
myjskim i horodeńskim, wyłudzał 
od poborowych pieniądze, obiecując 
in równocześnie, że wyrobi im 


zwolnienia z wojska, lub paszporty ` 


Z ziemi stanisławowskiej. 


4 Od naszego 


„Sokół* w BDelatynie jest dziś 
jednym z tych niewielu. który nie 
zważając na obecne ciężkie położe- 
nie walutowe, kontynuuje dalej 
swą pracę nad budową własnej So- 
kolni. Z prawdziwym podziwem pa- 
trzeć się należy, jak gmach wykań- 
czą się, przybieraiąc wyglad wprost 
wspaniały. Będzie to jeszcze iedna 
ostoja polskości na Kresach wschod 
nich, ieszcze jeden nięprzebyty wał. 
Główną zasługę w tym wypadki 
przypisać należy prezesowi Sosa- 
bowskieru, jakoteż wszystkim 
mnym członkom Wsydniału .,Sok6- 
ła”, którzy nie zważając ma pięirzą- 
ce się trudności, kończą wspaniałe 
dzieło, zyskując sobis uznanie spô- 
łeczeństewa. 


zda granice. Na szczęście nę tron ie: 
zo machinacyj wpadła Pol. Państw. 
w Kołomyji i sprytnego ptaszka na- 
kryła, Śledztwo, które jest w. taki, 
wykazuje wielkie nadużycia i wy- 
mienia nawet nazwiska osób odpo- 
wiedzialnych. które są w tę aferę 
wmięszane. ê 

Wygodne życie urządził sobie 
właściciej kilkunastu morgów grun- 
tu z Worochty, niejaki Hnat Chimak 
— który jeździ po jarmarkach i pła= 
cząc. opowiada ludziotn, 
większą gotówkę. nie mając za co 
wracać do domu. Latwowierni skla- 
dają się nań j wreczając mu pieniąe 
dze, litują się jeszcze nąd nieszcze* 
siwym, gdy tymczasem ten. wró- 
ciwszy do domu, kpi ze wszystkich 
Policia kolomyviska jest już na tro- 
pie Chimiaka i wszystkich przed nim 
przestrzega. 


korespondenta.) 


Piantacje mieiskie w Stamisra- 
wowie przybierają z każdym dniem 
wygląd coraz estetyczniejszy, wra- 
cając do normy czasów mprzedwo- 
iennych. Inspektor ogrodów miei- 
skich Rabinsohn bez wytchnienia 
pracuże, wykazując niezwykłą wie- 
dzę fachową i talent ozdobniczy. 
Mamy nadzieję, że dzięki niemu, 
Stanisławów będzie mógł być nie- 
długo dumny ze swej kultury kwia- 
towej i urządzeń plantacyjnych. 

Teatr im. Al. br. Fredry w Sta- 
nisławowie zakończył już swój sc- 
deszczu. zgromadziły się jednak licz 
br. Walne Zgromadzenie swych 
członków. Ponieważ omawiane tam 
będą niezwykle ważne sprawy. 
związąme z rozwujem tego teatru 


że zgubil | 


w pIzySZIYm roku. preeio byloby 
wskążańeni, aby wszyscy członka 
wie niezawodnie się jawili, spslnitar 
iac swój obowiązek. 


pioa 
Rewelacje o Litwinowie. 
Moskwa, w czerwcu. 

(+) Rosyjski gen. Spirydowicz 
wydał obecrie dzieło o bolszewiż- 
mie, w którem znajdujemy chara= 
kterystyczną biografję głośnego Li- 
twinowa: 

Rodzinne 'ego nazwisko ma 
brzm'eć: Wallach, Między r. 1830: 
a 1909 u:ywal nazwiska Maksy- 
mowicz i pod tem mianem zasłye 
nął wśród rewo ucjonistów w Ki- 
jowie. Aresztowany w r. 1901 ska- 
zany zosiaje na S-letnie zesłanie 
na Sybir, lecz udaje mu się uciec 
z węziania i zbiec zagranicę. W 
tym samym roku spotyka się z Le- 
ninem i staje się jego żarliwym 
zwolennikiem, w r. 1906 znów po- 
jawia się w retersburgu pod na- 
zwiskiem Gaffa, wkró ce jednak 
wyjeżdża na Kauk z. 

W r. 190S w Paryżu uwiętio: 
no rosyjskiego rewolucjonis'ę na. 
zwiskiem F.nkelstein, w chwil gdy 
usiłował w p.wnym banku zmie 
né , większą il ść 500-rublówek. 
Ponieważ ilość banknotów zgadza- 
ła się z sumą, jaką niedawno era- 
bowano padczas napadu na bank 
w Tyflisie, Finkelsteina goddano 
śledztwu, a rząd rosyjski zażądał 
wydania go. Finkelstein bronił siz 
przeciw temu, twierdząc, że napad 
w Tyllisie był czysto polityczny, 
a zatem nie móżna tego czynu u- 
ważać za rabunek. 

Rząd francuski poprzestał na 
wydaleniu Finkelsteina z kraju. Fin: 
kelstein-Wallach-Graff wynurza sią 
teraz w Londynie pod Czysto an- 
„gielskiem nazwiskiem Hamison ot 
żeniwszy się z angielką, pracuje w 
pewnej firmie handlowej i zacho» 
wuje się dość spokojnie, czasem 
tylko wygłaszając mowy na wie. 
cach socjalistycznych, 

AY r 1914. gdy obcy poddani 
musieli się meldować w policji 
Har.ison przemienił się w Litui. 
nowa, okazując rosyjski paszpori 
na to nazais o. Na gwałt stara się 
teraz o posadę w rosyjskiej amba- 
sadzie, co udaje mu się dopiero po 
rewolucji marcowej, zaraz po prze. 
wrocie bolszewickim zostaje nie: 
oticjalnym przedstawicielem Rosji 
w Londynie i prowadzi żywą pro» 
pagandę bolszewicką, tak że UWIĘ: 
zono go i wymieniono za Bruce 
Lockharta. Dopiero teraz powrócił 
do Anglji już jako oficjalny dygni: 
tarz sowjecki. į 


Giełda lwowska. 


Lwów, 24. czerwca, 
Bardzo słabe zainteresowanie na 
przedgiełdzie. Mimo bardzo niskięł, 
kursów niema odbiorców. Dużo efes 
któw, a między niemi Gazy zacho: 


dnie, wogóle bez obrotów. Gazy 
wsch. spadły o t zł. na sztucę, la: 
worzno o 1.50 na sztuce (przy wiele 
kiej ilości towaru). Kilkadziesiąt 
sztuk Schóna sprzedano po 60 zł. 
Ruch w akciach  kotowanych 
piększy. Kursa znacznie słabsze. — 
Większy popyt za Umielowem. Cho- 
dorowem. Parowozami j Bankiem 


aS a 


"Hipotecznym. Dla akcji arbitrażo= 
twych małe zamteresowanie. Towa- 
wru dużo we wszystkich gatunkach 
akcji. 

l Waluty utrzymane. Poszukiwana 
wyplate na N. Jork. Ruch naogói 
niewielki. Tendencja nadal zniżko- 
wa. Usposobienie wyczekujące, 


Giełdy obce. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych. (Kursa końcewe). Złotv 109.50 
Nowy Jork 5,6358, Londyn 24,42, Pa- 
ryż 30.00, Wiecoń 0,79: 1132, Praga 
16664, Włochy 24.35, Belzja 26.00, Bu- 
\dapeszt 0.6734, Helsingiors 14,05, Sofja 
4.10, Fialandja 211,50. Chrystjanja 76,00, 
Kopenhaga 95.25, Sztckholin 149,75, 
Hiszpania 75,87/4, Bukareszt 2,46, Ber- 
iim 0.135, Belgrad 6,65 trzy czwarte, 
(AW.) ć 


— ——-— 


KRONIKA, 


"TEATR WIELKL 


Środa 25 czerwca 9 g. 7.30 „Car- 
wes“ (gośc. występ KŁucezarskiejł. 

Czwartek 26 czerwca o g. 7.30 „„Sa- 
"onc' (w gł. roli p. Zamorsza-, 


„JEATR MAŁY. 


, Środa 25 czerwca o £. 7.30 „Jutro 
pogoda”. 
t Czwartek, ZG czerwca o g. 7.30 „Jutra 
rog gdu“: . 


TEATR NOWUSLI. 

Środa 25. czerwca o £. 7.30 „Do 
tina“. 

Czwartek 26 czerwca g. 7.30 „Do- 
Has. 

Występy Didura i Dygasa. Teatr 
Wielki przygotowuje znowu ćwa nie- 
zwykłe wieczory: Diuw i Dvgas Śpie- 
wać będą u nas w sobotę i w ponie- 
działek, wiżobotę w Żydów ;8*, w pó 
Miecziałek w .Tosce'. Bzlzie te praw: 
dziwa biesiada artystyczia "la smako- 
szów tem więcej. że „Żydówka prócz 
daszych ziakomitych gości bęszie mia- 
ła nowa ebsduc, n czem bliższe SZczC- 
zóły niebawetm. Nie trzeba chyba do- 

*"qawać, że aha te wieczory śŚciuzną ta- 
kic tłumy do teatru, (Ż gótewy braknąć 
Łiletów wstępu. Dyrekcja przewiunąc 
„0. rozpocznie przedsprzedaż we wszy 
stkich kasach już we czwartek rano, 


Teatrzyk „Lwowianka”* w ogrodzie 
przy ul. Zółkicwskiej 75, otwiera po- 


dwoje z urozmaiconym programem, Po- 


czątek o -mej wieczorcin, 


Wiadomości osobiste, P. Karol Grodki, 
Naczelny Dyrektor Spółki Akcyjnei Wy- 
„dawniczej, przeszedł w tych dniach w 
Warszawie bardzo ciężką operacją 
wyrostka robaczkowego ślepej kiszki. 
Mianowicie dnia 13. bm, znany lekarz 
warszawski dr. Landau, oraz dr. Szcze- 
pański ze Lwowa stwierdzili u Dyrek- 
tora Grodkiego stan zapalny wyrostka 
robaczkowego. Tegoż dnia odbyte kon- 
sylja lekarskie ze współudziałem zna- 
xomitego operatora prof, dr. Leśniow- 
skiego, zadecydowały o potrzebie na. 
tychmiastowej operacji, choć nie tajono, 
że będzie ona cokolwiek spóźniona, a 
.em samem bez gwarancji udania się. 
Póżnym wieczorem przewieziono Dy- 
rektora  Grodkiege do lecznicy „Ome- 
ga“ w Alejach Jerozolimskich, gdzie 
prof. dr. Leśniowski dokonał operacji. 
Dzięki nadzwyczajnej troskliwości leka- 
rzy stan chorego dziś już nie budzi ża- 
dnych obaw. Dyrektor Grodki za kiika 
„dni opuszcza sanatorjum. 

Ze świata dziennikarskiego, Na- 
czemy redaktor „Echa Warszawskie- 
go“ p. Stanisław Zacharjasiewicz o- 
trzymał na własną prośbę dłuższy 
urlop. Kierownictwo redakcji objął dr. 
Władysław Włoch, 


Ważne ułatwienia dla kupców. 
Wskutek  usilnej interwencii zabiegów 
Kongregacji kupieckiej we Lwowie, a 


zy_wybiłnem poparciu prezesa Dy- 
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Obroty pozagiełdowe 
Lwów, 24. czerwca. 

Dziś tendencja chwiejna. Obro- 
ty średnie, 
Dolary amer. 9.440-—9.450 tys.; 
do!ary  kanadyj. 8.900—8.950 tys.; 
korony czeskie 270—275 tys.; leje 
45.60: —46.000 tys.; franki franc- 
1-0—540 tys.; franki szwatc. 1,680— 
1,646 tys.; funty szterl. 4014—41 m. 
Złoto: 20 kor. 39—39/£ m:k.; 
20 frank. 37—38 mili.; 20 mark, 46— 
462 milj.; 10 rubli 48——48/-. 
Srebro: kor, austr. 720—730 tys.; 
kor. austr. 3.600—3.700 *tys.: flo- 
reny 1,800—1.900 tys.: ruble 3,200—. 
3,250 tys.; kop:eiki za rubel 1,200— 
1,300 tys, 


rekcji ccł p. Rasińskiego, otrzymały w 
przyspieszonemm tempie „Powszechne 
Domy Skiadowz wc Lwowie" konccsię 
na magazynowanie i przechowywanie 
win i alkoholowych przetworow. Po- 
wyższe ułatwienie jest dla kupieci% a 
bardzo  doniosie, z czego powinny 
wszelkie firmy miejscowe i zamiejsco- 
we należycie korzystać, 

Bursa Grunwaldzka T. 
Okręgowy Towarzystwa Szkoły Ludo: 
wej we Lwowie, zawiadamia, że U- 
chwałą Zarządu Z. Okr. T. S$. L. we 
rem Bursy Grunwaldzkiej T. 5. L. we 
Lwowie został zamianowany p. Ignacy 
Roman Roskosz, prof. gimn. i z dniem 
dzisiejszym obejtnuje urzędowanie. 

Ruch chorych w Kasie chorych mia 
sta Lwowa w miesiącu maiu 1924 r, O- 
gółem zziosiło się chorych w maju w 
ambulatorium Kasy 8090 uzicnków I 33%) 
członków rodziny. Do specjalistów skie 
rowano 6457 chorych. Niezdolnych do 
pracy było 1451 z tego 486 obłożnie 
chorych. Qgólna suma dni leczenia wy- 
osła w tym miesiącu 26.566 —na icd- 
nego chorego wypada dni leczenia 18.3 
Naświetlań kwąrcow ych pobrało 171 o- 
sób. pošetseñ * 144. Kąpich clestrycz 
nych pobrało 135 osób 505 kapieli, 
Zimarło 77 osób. w szpitalu leczona 208 
osób.  Zasiłków w gotówce udzielono 
106 mljardów 104 imiljnonów 205 tisię- 
cy marek w roku poprzednim 66 miljo- 
nów 95 tysięcy 220 Marek, Recept wy- 
dano w maju 13.371. Na 100 zgioszo- 
nych chorych wypada 18 niezdolnych 
do pracy. W miesiącu maju wydano 0- 
kularów i cwikierów różnych systemów 
42ł sztuk. Opasdx przepukliswewych i 
brzusznych 105 sztuk. Protez zębuych 
wykonano 53 sztuk, Badań krwi, plwo- 
cin i moczu dokonano u 62 osób. Prze- 
świetlań Rentgena dokonano u 61 osób. 
Do Tow. Walki z gruźlicą odesłano 33 
osób. 

Cickawą drogę przebyła widoków- 
ka, wysłana z Ospedaletti co Lwowa. 
Skierowane ią do Moskwy, skąd czyś- 
ciatka i nienaruszoda dostała się do rąk 
acieszta lwowskiego. 

Zaaresztowana tłocznia mennicza Z 
czasów Stanisława Augusta. W. spra 
wie tej, pəruszonej w naszem pismie 
w num, z bt biu. otrzymujemy nastę- 
puiące sprostowanie: „Jest nieprawda, 
że tłocznia meunicza, która posiadałem, 
naćana była də Czechosłowacj. jest 
rówież nieprawdą, że mi się udało ją 
rubyć od służby pana Bozuckiezgo. — 
Natomiast jest prawdą, że tłocznię ku- 
piłem u zarządcy i w obecności pana 
Boguskiego 1 niesłaraiem się. ani za- 
mierzałem jej sprzedać do Czechosło- 
wacji. ani też do innego kraju”. E. Mo- 
ser, blacharz. 


S. L. Związek 


WYPADKI. . 

(h) Dziecko uduszone w kołysce, M 
Rokitnie pod Brzuchowicam zuarzył się 
onegdaj nieszczęśliwy wypadek, zakoń 
czany tragicznym zzonem 9-<io mic- 
sięcznego dziewka. Mianowicie służąca 
Ahafja Wiśniowska u Tadeusza Blichar- 
skiego, wykapawszy jego 9-cio imiesię- 
ceznego synka Wacława. ułożyła go Co 
snu du kałyski. rrzekrywszv go po- 
SR sama zaś wyszła na podwórze, 
do robcty. W czasie suu dziecku obró- 
ciło się twarzą do kołysk i ściągnęła 


„GAZETA PORANNA" 


ć 
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sobie na głowę poduszkę i w teń spo- 
sáb udusiło się. Po dwóch dopiero g0- 
dziqach do pokoju tego wszedł paro- 
bek. a ujrzawszy w kołysce dzieckó 
zakryte poduszka, zajrzał dy wnętrza i 
ku swęmu przerażeniu zobaczył, że 
tziecko już nie żyje. Rozpacz rodziców 
nie niala granic. Zwłoki dziecka pocho 
wano na miejscowym cmentarzu. 

(h) Z bruku Iwowskiego. Za kra- 
dzież smalcu na szkodę Nuszi Schlcsin- 
ger aresztowano Karola Podrzutka. 
Ućdano do aresztów noiowanego i ka- 
rancgo wiclokrotmie złodzieja Francisz- 
ka Jaroszczeka, którv skradł gospoda- 
rzowi Piotrowi Opryskowi 350 mili. i 
80 złotych. — Na przystanku tramwa- 
iowym obok dworca Pouzamcze skfa- 
użieno sluchaczawi Politechniki Stefa- 
nowi Bogdanowiczowi portiel, zawiera- 
jący doxumenty i nieznaczną gotówkę. 


ZEBRANIA, WYKŁADY I ODCZYTY, 
Z konserwatorjum, W piątek, dnia 27. 
czerwca 1924 w sali koncertowej P. T. 
M. odbędzie sic „Wieczór Pieśni i Arji“ 
klasy śpiewu prof, Czesława Zaremby. 
Produkować się bedą pp. I. Coleti, d. 
Handel, M. Hierowska, M. Hołówka, M. 
Korwin, F. Reichówna, M. Wrońska i 
F. Zubrzycka. 

Stowarzyszenie wzajemnej pumacy 
kupców ! micdzieży handlowej we Lwo 
wie odbędzic swe Walne zgromadzenie 
25 bm. o godz. 7 wiocz. w lokalu Stow. 
przy ul. Czarnieckiego |. 1. 

; (ms) Zgromadzenie kolejarzy Związe 
ku Z. Z. P. Wczerai odbylo się zgr 
madzenie kolejarzy Związku Z. Z, P. 
przy Hcznyin udziale człcnków. Po œ- 
żywioncj dyskusji uchwaloao następują 
cą rezolucję: 1) wstrzymać się od podr 
pisunia deklaracji w sprawie zrzeczenia 
SIę ma rzecz Skarbu państwa praw 
służących pracownikem jako członkom 
funduszu pensyjncego wzgl. prowizyjee- 
go b. austro-kolci państwowych aż de 
chwili, w której władza  przełożcna u- 
dzicli wyjaśrień i gwarancji. ży prawa 
wynikające z przepisów statutów odio- 
śnych fuiauszów emerytalnych nie bę- 
da uszczupłone, 2) zaprotestować prze- 
ciw przeprowadzeniu redukcji praców= 
n.ków kałcjewych. która nie prowadzi 
da żadnęgu celu, gdyż w miejsce, zre- 
dukowanych przyj:nuje się nowe sily dd 
służby, 3) demazać się zrównania upo- 
sażenia dla emerytów z b. austr, kolei 
państw. z polskimi i znowsizowania u- 
stawy emerytalnej i uposażeniowei w 
mvśl memorjałs przedłożonego MKŻ. 
Drzcz Zarzyi Związku Ź. Z, P. 


Zawiadamiamiy P. T. Publiczność, 
że tirma J. Schelt, Jagie:lcńska 12, 0- 
wzymała Św: ieży transport obuwia inę- 
skicgo. damssiezo i dziecinnego i sprze- 
dale takowe po baruzo zniżonych ce- 
nach. 5020-10 


Z całej Polski, 


Boże Cialo wypadło w Stanista- 
wowie nadzwyczaj okazale. Mimo 
bardzo niepewnej pogody, a nawct 
des:zu. zgromadziły się jednak licz 
ne dełegacie, przed.żawiciele wladz 
woisko i pokaźna itość publiczności, 
orządęk był utrzymany wszędzie 
wzorowy, co dodatnio wpłynęło na 
ogólny podniosły nastrój. 
Wystawa rolnicza w Równem. 
Rówiege deneszą: 
pełnym toku przygotowania do wysta- 
wy roln.czti, która urządza w Równem 
Woryńskie Towarzystwo rolnicze. Wy- 
stawa Gsbędzie się w dmtach 28., 29. i. 
30. czerwca, Poczyniono wszelkie sta- 
rania, by przeznaczene na tę wystawę 
tksponaty, przedmioty i zwierzęta. 
przybyły w czas na miejsce przed jej 
Gtwarciern. 

Aresztowany wydawca dziennika, S 
rosta chełmski obłożył aresztem wy- 
dawcę ukraińskiego tygodnika „Nasz 
Żytje” za wydrukowanie listu otwarte- 
go do metropol, Djonizego z żądaniem u 
stąpienia z zajmowanego stanowiska. 
List zawiera argumenty polityczne, ma- 
jące wyrażny charakter antypolski, 
„Śmierć na torze kolejowym. 
stucii Glirma-Nawaria w nocy 
na sobotę zdarzyło się 
Do pociągu Gsohaw ego. 
dzi zę Lwowa a gadz. 


Z 
Obecnie są tu w 


Na 
z piątku 

nieszczęście. 
który wvcde- 
11. sprzedaje się 


bilety do wszystkich stacji pomimo. iż 
pociąg ten niektóre stacje mnija. To 
stało się powodem wypadku: Rolnik z 
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Glinne: Nawarji Chmielowski. nie- wic- 
dząg o tem, że pociag na tej stacji sie 
Lie zatrzymuje, wyskoczył z pociagu ! 
poniósł śmierć na niejscu. 

` 


e a e 
Eozmaitosci’ 
Lwowscy artyści zagranicą, Z wielk 
kiego zastępu artvstów. któryci rak 10 
cznie wysyła Lwów zagranicę, Święci 
obecnie kilku naszych młodych roda- 
ków niepoślednie triumfy na SZEerckJh 
świecig. Dwaj uczniowie prot. Flamm- 
Plcmieńskiego, pedagoga lwowskiego, 
znancgo z owoonej i szczęśliwej pracy. 
a mianowicie byli czionkowie uaszej 
opery pp. Herman Horner i Leszek 
Revchan uzyskali engagement Go oper 
zagranicznych — pierwszy do „6taats- 
opery” w Berlinie, drugi do opery miej 
skiej w Wrocławiu — na pierwszo- 
rzędne stanowiska, We Wiedniu otwie- 
ra się Grega niezwykiej kariery muzy- 
cznej przed trzema braćmi pp. Kart- 
lem Jakóbem i Bronisławem Gimpia- 
ni. których ' wyjątkowe  uzdoilnieńie 
zwróciło żywą uwagę i najgorkwszą O- 
piese dyroktora wi.deńskiegą Daństwo 
wego konserwatorium. dra Reftlera, 
najlepszego we Wiedniu muzycznego 
krytyka, Pierwszy koncert ośmnastolet- 
wego pianisty Jakóba Gimpla z d. 29 
kwietnia br. wywołał wielkie wrażenie 
i znalazł swój cddźwięk w całej pras:e 
wiedeńskiej.  podnoszącej wyjątkową 
muzykałność i dcjrzałość artysty oraz 
zeuwmicwające  tuuaniczne cpanowan s 
instrumentu. O dwunzastoletnim Broni: 
sławie Gimvlu, który koncertował ph 
raz pierwszy 12 :'narca piszą natom:asi 
wszystkie dzienniki, że jest to „praw: 
dziwy fenomen muzyczny o nezwykiej 
duchęwuj głębi i olbrzymiej technice, 
rolwujący najpiękniejszą przyszłość. Do- 
skonaiy pianista lwowski Artur Ślevine= 
in pe koncertach cuhvtych z mo - 
ślednim sukcesem we Wiedniu. przeby» 
wa obaciis w Paryżu. gdzie zdobył so 
bie wstębańym beiem dwom: ke 
ctertami. z których pierwszy był rej 
ulem Chopina i Szymanowskiego 
«rawę 1 ucnunie. Poccimowany całyiw 
szerezicu przyjeć -grar ostaino przed 
królewski parą rumuńską, oraz w sas 
lenie, p. Clemenceau, budząc wszędz.. 
zachwyt swują pzzpięsną, kulturalną 
ME 

(--) Fala upałów. stanowiąca bta 
plagę Stjnów Zis nawiedziła i w tym 
raku zwłuszeza €lucago, gdzie zanota- 
wama w jednym dniu 11 śmiertelnyzu 
wyrudhów porażenia słonecznego. 

ch) Słyrav ns: Napelcora. który 
cesarz napisal 4 sierpnia 1815 do Jordá 
kerthi, jrotestując przezrw swemu ze- 
słaniu na wyspę św. Hsleny, zakupiło 
na licytacji w Lamtynie British Museum 
za niczwykie wysoką sumę. 

(-H) Generałowie na ławie oskarżo- 
nych. Przed naiwsższym  trybunałem 
wojskowym w Madrycie zaczął się 
samasyiny  pretes prz generalom 
Beronguer i Navarro. oSkarżonmym © 
spowodowanie ciężkiej klęski * wojsk 
hiszpańskich okło Mull: przed trzeine 
laty. Prokurator postawił wniossk 4 20 
iat więzienia ula ka4uóego Z oskarżo: 
nych. 

(+) Peczymość Zoli. Z okazii od- 
słonięcia pamnaika. autora „Gcernunał” w 
Harvżu., dzienniki zajmują się statysty:« 
ka bopularaości tzgu autora. której Imi 
rą jost cyfra nakładu. Poczytnosć Zo% 
ject olbrzyima, tak w kraju. jak zagra- 
nicą, İranda podczas wielkiej wojny 
rozchwytuża 390.060 egzemyplurzv „kKlę- 
ski”, Wojująca z alkoholem Ameryka 
rczkupła tyleż tomów „Assomoj. W 
Toku bież. wyćrukuwano 2 ŚUUNCY ega 
zemplarzy ciu „Rongoa - Macqusi- 
tovig 46.0C0 cy4, Wyl „Trzv inia- 
sta“ i 856.060 „Cierech cwangelji'. 

(--) Generałowa i 4 kilogramy ko: 
kałny. W znanej wiedeńskiej ka o 
której donssilisnys chodzi n czubę wdo 
wy p» generale Koechłu i o p- pulk, 
Gqiacha. Oboje zostali eddani sadewi. 
ponadto aresztowano catv szereg dro- 
gistów. którzy $orzecawali kukainę ma 
scwe osobom, mieposiadającym zeospty 
lckarskiej. 

(+) Sowiecki kalendarz w Mo- 
skwie powstal projot nowego robots 
rięezego” kalondarza, weny którego 
tak rroleluriacki miałby się skiacać z 
1 miesięcy Po 6 rvg.xdni. Tydzisń mial 
tv 5 dai. kazdy piąty dzień byłby nie- 
dzielą, Za te czas. dziemiej pracy Dod 
niessomroby na 9 godzin, 
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- Wycieczka naukowa 
- Wycieczka naukowa 
techników hwowskńch. 
(ms) 17. bm. rano przybyła do 
Przemyśla wycieczka 30 słuchaczy 
z próf. Marakiewiczem i Nado- 
„skim i delegatem lwowskiej Dyrek- 
cji kolej. inz. Wiktorem. Wyciectka 
zwiedziła warsztaty kolejowe, most 
solęrowy i drogowy na Sanie, mu- 
żeum mieiskie i katedrę, zbiornik 
wodociągowy i „wzżórek tatarski". 
Tam oczekiwał wycieczkę gen. Ja- 


niwzaktis oraz pułk. Słupski W 
pbiękneni przemówieniu obaj skie- 
ślili historję Przemyśla oraz prze- 


bieg walk z czasów wojny świato- 
wej i ukraińskiej. Potem wycieczka 
udała się, samochodem wojskowym 
na zwiedzenie kilku fortów, na sta- 
cie pomp wodociągowych. Obias- 
nień udzielał insp. Popek. Profesó- 
rowie i młodzież podziękowali inż. 


Malerskiemu, radcy kol. Popław- 
skiemu, inż. kolej. Budyniowi i 
rfauptowi oraz innym inżynierom 


za. serdeczną gościnność i opuścili 
Frzemyśł udając"się do Sarzyna. 
Tu oczekiwąły 4:koune podwody. 
by młodzicz zawieść do Krzes:owa 
nad Sanem. Tain. oczekiwali już 
wycieczkę. z łodzią motorowy i gim 
'arem delegaci państw. Zarządu z 
Sandomierza, inż. Nowakowski orat 
inż. Peszkowski. Galarem udano się 
na staięk „Kopernik”, który popły- 
nal do uiścia Sanu, a potem do San | 
domńerza. Po drodze inż. Nowa- 
kowski oraz prof. Matakiewicz i 
Nadolski wyjaśniali studentom pla- 
hy regulacji Sami, We czwartek ra- 
no udano się na zwiedzenie Sando- 
mierza + budującęgo się mostu. dro- 
gowego, .Źwiedzóno też sżczegóło- 
wd port. w Nädbržeziu, warsztaty i 
stocznię okrętową, poczem młodzież 
cpuścija Nadbrzezie, udając sig do 
Żywca. Owację urzadzono gospo- 
darzom ti, inżynierom w. Szczegól- 
pości inż No wakowskiemu za nie- 
'zwykle serdeczne iprzyjęcie. Na- 
leży podnieść, jak pp. inżynierowie 
nie szczędzą wydatków i trudów 
by młodzieży uprzyjemnić pobyt i 
owoce swej pracy pokazać. 
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KORZEN IOWSKI, 


śmeryci W Polste. 


dlstorja życia zal z tzw. „austrja” 
skich“ emerytów, — Polak czy „Au- 
sfryjak“?, — Ci „urzędnicy czarnóżół- 
gie wychowali jednak dzisiejsze poko- 
eale, czujące po polsku | chętnie odda- 
jące życie za Polske! Skad płynie 
niechęć do „Galicjan*? Są dwie 
przyczyny. a obie nieuzasadnione, 


Lwów, 24. czerwca. 
|. Zacznę od siebie samego. Urodzilem 
się w starym dworze mbodrzewiowym 
na granicy Chełmszczyzny. Pierwsze 
moje wspomnienia pochodzą z roku 
1863: dwa fakty niech mi będzie wolno 
z tegu czasu przytoczyć. Pewnego ran- 
ka przyszedłem do ojca, oficera wojsk 
polskich z roku 1830—31 i zapytałem, 
dlaczego nie wstaje z łóżka. Ojciec dał 
mi odpowiedź: Nie. mogę, moje dzięcko, 


bo ostatnią parę butów dałem dziś w 
nócy powstańcowi, Fakt drugi: każdego 
dnia było u nas kilku powstańców, któ- 


rzy usiłowali przedostać się przez grą- 
uice; trzeba ich było chować, gdyż 
władze austriackie, cywilne czy woj- 
skowe, przeprowadzały rewizję; jednym 
ze schowków  zarzadzałem czasem ja, 
pięcioletni dzieciak, któremu ojciec ufał 
zupełnie, że się nie zdradzi i nie wy- 
zada. 

Po skończeniu praw wsłąpiłem do 
slużby polityczno administracyjncj, 
przez szereg lat. byłem prezydjalistą, a 
więc stalem obok namiestnika. Z powo- 


- 


CO MÓWI I NEMO” 


Lato. 
Wszędzie nam z sobą dobrze —- w leśnej mrótzy, 
Gdzie na mchach tańczą fantastyczne cienie, 


I muszę słodko całować twa Oczy, | 
Aby z nich zztrżeć s'rach i zalękn enie. 


Na lące żarem słonecznym rozgrzanej, 

Gdzie pachnie mięta, wrzos i macierzanka, 

i gdzie wychodzisz tak jak Wenus z piany, 
Gdy spadnie z ramion twych sukienek tkanka 


a'e najlepiej nam w Ogromrem polu, 
Gdy się za ręce trzymamy jak dzieci 

I gdy s.uchamy bez lęku i bolu 

Jak nad giowami czas nam wartko leci 


Gonimy okiem chmur srebrzyste szlaki, 
Kopułę nieba mamy nad głowami 
l serca nasze tak jak białe ptaki 3 


Płyną przez wieczność podparte skrz:dłami. 


ZE SPORTU. 


Przedolimpijskie zawody 
W Aert. 


(Korespondencja własna „G. Par.). 


Paryż, w czerwou. 

Ze wzzlędu na rozpoczymającą 
się 20. czerwcą trzecią część Olin- 
piady. nie od rzeczy będzie przypa- 
trzeć się sukcesom. jakie w lekkoa- 
tletyce wykazały przedolumpijskie 
| zawody w Ameryce. które odbsyiy 
Się w Nowym Yorku, a zakończyły 
się 16. czerwca b. T. 

Zawody te. rozegrane w Sta- 
dionie Harwąrda w Nowym Jorkt, 
wśród tardzo przykrych i trudnych 
warunków, bo wśród nieustającegn 
deszczu i dotkliw czo. chwilowo tam 
attująćtzo, zimna, ptzynióśl wyuiki 
niespodziewane. Na czoło tabeli wy- 
sunl się „homines novi“, starzy 
zaś mistrze, na których liczono też 

tego roku, zawiedli, Między iniy- 

„których zaliczyć trzeba do tych 
aA, gwiazd, wybił sie niejaki 
Scholz. zdobywając na ciężkim, bła- 
tnisty:n terenie mistrzostwo w bie- 
gu 200 mi, bijąc zarazem rekord 
Światowy w 21 sek. Natomiast sto- 
sunkowo słabymi okazali się mi- 


du choroby oczu już w 50-tym roku ży: 
cia musiałem ze służby ustąpić j osia- 
dłem w r. 1908 w powiecie brzeżańskim 
jako dzierżawca większego majątku. 
Współobywatełe znali mnie jako au- 
strjackiego urzędnika į widocznie mieli 
do mnie zaufanie. skoro iuż po kilku 
miesiącach w styczniu 1909%_ wybrali 
mnie prezesem Rady powiatowej, wy- 
bór ten nonowili w roku 1914. wybrali 
mmie także prezesem organizacji naro- 
dowej w powiecie. a nadto powoływali 
mnie do wielu komitetów, komisji, dele- 
gacii politycznych i społecznych. 


Straciwszy w czasie woinyv caly 
majątek, asiadłem w roku 1919 we 
Lwowic. i o ile mi wzrok upośledzony 


i zdrowie pozwalało, pracowałem w 
Palskiem Towarzystwie Prawniczem 
jako referent. wielu projektów i opinii 
w sprawie urządzenia adrninistrachi w 
Polsce. W roku 1922 komitet wyborczy 
Nr. 8. umieścił mnie "ua iednem z dal- 
szych miejsc jako kandydata ha posła 
do Seimu. 

Z wyiatkiem wspomnicń z lat dzie- 
cinnych, podaję tylka fakty. które nie 
trudno sprawdzić j na podstawie tych 
właśnie faktów . moiego stosunku do 
społeczeństwa polskiezo pozwalam Sas 
bie zapytać wszystkich niechętnych dia 
emerytów anstrjackich, czy jest możił 
we. ażebym wyniósłszy z domn taka 
tradycje i snotkawszy sie po ustapieńiu 
ze służby rządowei z takiem zanianiem 
współohywateli. ażebym. powtarzam, 
poprzednio jako austriacki urzednik nie 
czul sie Polakiem i jako Polak nie dzia- 
łał? Ab illo disce omnes. ho takich jak 
ia są między emerytami tysiące } ty- 
ziace, Przytoczyłem przykład ze swo- 
jegu życia, ale każdy z moich współto- 


strze dotychczasowi Paddock i 
iIMurchiron. Ze wzzlędu jednak na 
szczególnie nieprzyjazne waruńnki a- 
tmosięryczne, wyniki te, które poni- 
żej podaję, trzeba traktować opty 
mistycznie. 

100 m.: 1. C. Dowman 10 s, f/i: 

2. Paddock i Scholz w odległości 5 
cm. za Dowm.; 4. Hussey o 10 cim. 
Marcherorń piłdzzedi T-my, 

200 m.: 1. J. Choiz, 21 sek. h 
kord światowy): Norton. 39 
cent.; 3. Hill, o 20 cent; 4. Clerk t 
Paddock, który miał nadwiyrężony 
muskuł, przyszedł 6-ty. 

400 m.: 1. Taylor. 48 sek. 

Fe o w cent, ; 3. R. "HUR 
1.50 ni; 4. E. Wilson. 

` 800 m.: 1. NASA" 1 m 88 
sek. */16; 2. Enck, o 2 fl: 8. Dodgo, 
o 50, cm.; 4. Watson. =. n 

> m: |: E .Bakck:3_ m. 55 s2 T 
5/16; 2, L. Hahn w 3 m.; 3. W. Sper- 
cer: 4. Conioly. 

3000 m.: 1 Joc Rav, 8 m. 43 sek. 
aiio; 2. + sji 20 m.: 3. Reed. 

5000 m.: Ronniug. 15 tn. 
sek. ”/1o; 2. M8 3. Dootlich. 

10.000 m.: 1. Booth. 32 m, 14 sek. 
tJia; 2, Yovnstone: 3. Fray Ł White. 

Skok w dai: 1. H. Hubhart 7 m. 
61 cm.; 2. Gourdin 7 R 28 cm, 

Skok w zwyż: 1. T. Poor i Os” 
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warzyszy niedoli może ze swojego ŻY” 
cia dać mutatis mutandis podobne pzy; 
kłady, Społeczeństwo polskie w b. 

licji czuło to i rozumiało doskonale. m. 
tego też urzędnicy nie byli od tego 
społeczeństwa odzrodzeni chińskim mu- 
rem. ale żyli w niem i z niem, jako 
krew z jego krwi i jako kość z jego ko- 
ści, z njem wspólnie działali į pracowali. 


mieli powszechny mir i powszechny 
szacunek, byli zawsze uważani jako 
swoi, umieli też wychować dzieci na 


wiernych synów Polski. We wskrzeszo- 
nei Polsce da walki 2 Lwów. do walk: 
o obtońę granic stanęli syńówie urzęd* 
ników ná równi ze svnami najgoret- 
szych patrjotów, nie będących urzędni- 
kami. a więc wynieśli z domu gorącą 
miłość Ojczyzny. 

Ci urzednicy austrjaccyv", o których 
się mówi z przekąsem. wychowali tych, 
którzy dziś służą Polsce na wyższych 
i niższych stanowiskach. umieli | chcieli 
podać dłoń pomocną tym. którzy przez 
szereg lat  zbiegali do b. Galic} z pod 
rosvjskiego knuta i niemieckiezo gwałtu. 
brali osąbiście lub przez rodziny swoje 
udział w uświadamiam  nletmtelicent- 
nvch warstw społeczeństwa, którę 
jak powszechnie wiadomo — pod wpły- 
wem długoletnich rzadów policyjnych f 
hiemiccko-czeskiei biurokracji nie "czuły 
się Polakanti. — łożyli w miarę možno- 
ści — a wtedy jeszcze możli — hojnie 
na cele patrjotyczne polskie i brali u- 
dział, także w miarę możności, w Życiu 
publicznem. 


Wszystko to są fakty. powszechnie 
znane w b. Galicji, fakty. których na- 
stępstwem było, +e urzędników austrja- 
ckica-Polaków ce snołezeistwo uwos 


. 


Z NAJMŁODSZ 


x 


Y BOKSER SWIATA: 


Ten młodociany —ho 12-letni szam- 
Dion „uajlżejszej wag żyjs oczywie 
ście w Amcryvce, a zwie Joe Priacell. 
Jego zręczność w atakowaniu naweł 6 
wiele starszych 1 cięższych przeciwni- 
ków zapowiada, że będzie on kiedys 
godnym następcą Demostva. 


torne. 1 m. 92 cm.: 3. Juay, Ruse! 
i Campbell 1 m. 89 cm. 


Trójskok: 1. Graham 14 m. 33, 
3. Keeńler 14.24, 
Dysk: 1. Lich 46 m. 80; Peps 


45.83, 
w 

Odbył się w Paryżu turniej 
tennispwy o puhar Davisa między 
Francia a Indiami. Francię zasteħo- 
wał jej tegoroczny mistrz Lacoste. 
majac przeciwko sokie znakomitego 
Hindusa Sleema. 

W drugim matchu spotkali Się 
Francuz Cochet i Anglik Jacob (z 
Indii). 


Rezultat ostateczny: cosi] bi- 
je Sleerna: 4:6. 6:4, 6:2. 6:4. Cochet 
bije Jacoba: 6:4, 4:6, CH 6:2 

Temsamem Francia 
zwycięstwo 2:0. 

Aleksander Z. 
r 
D AA a a 
żaio jako swoich braci, utrzymywało z 
nimi serdeczne stosunki j nie miało 
przed nimi tajemnic. Wyjatki musialy 
być. ale wyjątków nie woino generali- 
zować į nie można na wyjątkach opiea 
rać Sądu dla urzędników austrjackiehr 
Polaków niekorzystnego. 

Jeżeli zatem ogół społeczeństwa. 
wśród którego żyliśmy. z wyviątkiem o- 
wych, z pewnoscią nielicznych. jedno» 
stek, które skutkiem swoich zapatry” 
wań politycznych lub społecznych pa- 
trzyły na nas kosem okiem,.odnos!ł sie 
do urzędników-Polaków w h, zaborze 
austrjackim uinie i przychylnie iako do 
współrodaków, nasuwa się pytanie. dla- 
czego ni rodacy, oddaleni od nas I 
mniej nas znający, albo też wcale nia 
znający 

żywią do nas nieukrywane wcale 

uprzedzenie, 

Pytanie to od lat kiku zaprząta m 
umysł. Rozmyślam nad tem. jak ułożyły 
sie u nas stosunki miedzydzielnicowe i 
iniędzykiasawe w ciągu długółetnieł 
niewoli i na poóstawie tych roztnyślań 
dochodzę dn wniosku, że owo uprze- 
dzenić płynie z dwóch źródeł i dwie ma 
przyczyny, 

Jedną jest niacheć Polaków w Kon- 
zresówce do Polaków w b. Galicii, tem 
samem. ale w wiekszym stópniu . do 
tych. którzy bvli austriackimi urzędni- 
kami. druga niechęć pracowników recze 
nych do pracownikow przemysłowych, 
do t. zw. inteligencji. a przedewszysta 
kiem wśród niei do urzędników. Roz- 
patrzmy i omówmy obie te s 54 

t.) 


odnivsla 


mmea i acc 


Str. 8 „GAZETA PORANNA”] Lwów, dnia 26. czerwca 1924, Nr. 7105 
E TTP RTRA ET SEKRETARZYK antyczay prawdziwy. | ZNACZKI zagraniczne w serjach i poje- UNIEWAŻNIAM książkę wojskowa 
rajstarszy  Biedermeier, przepiękny dyńcze, wybór wielki nadszedł, Ce- wydana przez P. K. U. Stanisławów. 
 0GLOSZE NIA, ckaz świeżo odnowiony okazyjnie do ny najniższe. Dori, Lwów, Pańska zgubioda między Nagwórną a Prze- 
nabycia. Zgłoszenia Adm. „Gażsty Ró. 5274-2 rośłą. Tomasz nitian. 5290 

Perannej' Podwale 3 oc 10—11. 2737 j = 


PRACOWNIA FUTER Michała Mala 
wykonuje wszelkie roboty kuśnier- 
skic, na Żądanie przychodzę uo do- 
niu. Plac Mariacki 14, w podwórzu, 


o BI | Beczki dębowe 


WAKACYJNY KURS KROJU + szycia. | KAPELUSZE i woale żałobne poleca | _ Hotel Euronziski. 3-43 a 
n i az Bourdon, . LA Topolnicka Kopernika 1. 5138-6 używane (ze spirytusu) 
8 ESO waa 


różnych wielkości, w dobrym stanie 


KONKURS. i 


i W yi Ales Gimnazjum im Krasińskiepo w 
RE ubińskicgo. Catv rck otwarty, Nowy ni -0E : 4 5 a 
p Kupno, sprzet aż, zamiana Bi zarząd. Fokgje słoneczne. werandy, Dolinie rozpisuje E PE Dgr nan do nabycia u firmy i 
- Ga Kuchnia zdrowa i smaczna. Ceny czyciela matematyki I iizyki na i 
SUKA legawa długowlosa , niemieskiej przystępne. Pożądane porozumienie | WyzZzsze klasy i naucz. gimnastyki. ` 
rasy 9 miesięczna do sprzedania ża lstowne. 5235 Zgłoszenia wraz z dokumenta- J , „dak a 
120 złotych. Dwernickiego 7, włą- | c=" | mi NA ree Dyrekcji gimnazjum do Lwow-Zniesien:e. 5273 
ściciel. 5288-2 | PASY brzuszne. rupturowa, ntaciczne, | dnia 1 lipca 1924. 5* 93 i s | 
KUPIE MOTOCYKL kw suspensoria, Dizer aż pończob = 
) I z wózkiem, ln- chy guinowe na Żylaki, opaski inen- | = 
djan. Pae AEn lub imej marki struacyjne,* peszry rozinaite, hegary, NĄ RATY NA RATY 
dobrej Zgłoszenia pisemne z zapoda- gąbki, strzykawki zapobiegawcze dla 


l; 


OBUWIE 


niem ceny pod adresem Edmund pań itd. tvlko STANISŁAW BARAN, ię 
Horwath. Husiatyn, 5285-2 | Lwów. Akademicka 26. 5260-30 © 
FE BIE REE PYT m; MĘ SKIE, DAMSKIE i DZIECINNE 


Hurtownia 


pH E R 
NA RATY Lwów, Rynek 34. NA RATY 


w magazynie mól sa THE GENTLEMAN plac Halicki 12 


od najskromniejszy h do najwytworniejszych, tylko z naj.epszych materjażów. 
Wystarczy zadać sobie trudu i obsjrzzć wystawę krawatów tej solidnej firm: 


Chrześć. 


S.A, i A. J. S. „,Qpuwia 


CYKLE 


6 7 i 8 RP. ze składu Gdansk. 
5291 


GDAŃSK, 
Płafferstadt 1. 


429% 


f 


3 3 4' a 


2 1% al, 
Gen. Zastępstwo na Polskę i W. M. Gd .ńsk: 


„MOTOR“, Dom Impertowy, 


Warszawaj Hńrtonaja 6. — Lwów, Chorażczyzna 31. |5 
| Echo Warszawskie najpoczytniejszy i najtańszy organ stolicy. a) 
Gazeta Poranna organ Kresów Wschodnich, obszerny przegląd życia i stosunków na Iresach. | 


- Gazeta Lwowska poważny dziennik polityczno-ekonomiczny. 
S$zczutek jedyny kolorowany tygodnik satyryczno-polityczny w Polsce. 


5 Gazeta Bankowa organ sfer bankowo-przemysłowych. 


Dział wydawnictw ekonomicznych | | aae i tomoraa o soynzoh sa 


ustaw i rozporzadzeń. 
że TakLeie walutowo i towarowe. Notowania 
Lwów, Zimorowicza 5. 
Skorowidz Banków Akcyjnych. Pañ» 


we iranku złotym i marce polskiaj 11 walut 
atwowych i Spółdzielui Kredytowych 


Bibljoteka tęczowa; 


Nr. 1. Wacław Sieroszewski: „Na wulkauach Japonji*. 
Nr. 2. Tomasz G. Masaryk: „Słowianie po wojnie * 
t (autoryzowany przekład Ostapa Ortwina). 


w latach 1914 do 1923, 


Pańnetwa Polakizgo wychodzi dwa razy z © ra’ Nr. 3. Józef Jedlicz: „Teatr a kino“. 

w roku. Dział Wydawniczy książek Nr. 4. Jan Parandowski: „Rzym czarodziejski, 
informater giełdowy polski wychodzi raz = Nr. 5. Teodor Roosevelt: „Atmerykanizm* (wst i 

N. y Lwów, Zimorowicza 5. przekład J, Miraxie30).. w 


„ 6. Karol Irzękowski: 
rakierologji*, 


Skorowidz adresów tełegraficznych za- „Prolegomena do cha" 


rejestrowanych we wszystkich Urzędach poczto- 


Wojskowy kodeks karny w brzmieniu obo- 
wiązującem na całym obszarze Rzęczypospohtej 


wych i telegraficznych Rzeczypospolitej Polskiej, Polskiej wraz z wszystkiemi rozporządzeniami | Nr. 7. J. Mirski: „Mis yka Wyspiańskiego". 
wydawany przy poparciu i na podstawie źródeł i ustawami Goóaikowemi, tudzież orzeczeniani | 01. 8. B. Mussolini: „Mowy“. 
urzędowych Ministerstwa Poczt i Telegrafów. Najw. Sądu Wojskowego — w opracowaniu | Nr. 9. R Dyboski: . Czego uczy nas Anglja?* 


Dra Zygmunta Boinickiego. Nr. 10, W. Jamooiski: „Stefan Żeromski , 
Józef Mirski: „be Profundis“, Cena pojedynczego egzzmpl. 1 zł. 


zoma DZIAŁ TECHNICZNY zaj 
4 Drukarnia Makładowa w Warszawie, Hortensja 7. 
Drukarnia Polska we Lwowie, Chorążczyzna 3l. 
REF Wykonuje wszelkie roboty w zakres drukarstwa i grafiki wchodzące. TUM 


Spis abonentów  eieci telefonicznej 


b Małopolski. 


z) - i l MT AE SL ! . Í Pako cz eż 
Ceay OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1 szpai- || wszej strome 40 gr.; za jedno słowo w || sirona w ogioszeniach za tekstem 238 
towy milimetrowy w ogłoszeniach zwy- || drobnych ogłoszeniach 6 gr.. w rabry- || zł. pol. 1 cała. strona w części teksto- 
kłych 10 gr.; w nadesłanem 26 gr.; PO p ce: kuDno-sprzedaż 8 gr. arie: | | wej 400 zł. poł., cała Strona pod nagló- 


graniczne o 50% drożej. Za agłosze: 
ma w miełscu zastrzeżonem, ogłoszenie 
osobno stojące i bez numeru dolicza się 
| 25%.  Odpzwizdziałności za termio- 
„wy druk ogłoszeń nie przyknnie Się, 


m 0 A A A EZ A WY na 


miesięczna 4 zł, 25 gr. — Z dostawą na miejscu lub prze- © © 
syłta pocztowa 4 zł 50 ar. — Za granica 5 zł 50 gr. — © © 


Odpowiedzialiuy redaktor: MARJAN MACHALSKI, 


kronice 30 gr.; w tekście (kronika, re- || ne korespondencje prywatne 10 gr. dla || wkiem 475 zi. poł. Ogłoszenia zamieł- 
sowe o 3U% droża. — Ogloszowia za- 


poszukujących pracy 4 Ei jedna cala 


pert., dział ekonom. te) 35 gr. na pler- 


© 6) Należytość pocztową Dys 
© © oplacono ryczałtem. ! renumer rata 


L Grukalni Polskiej pod asządcii m WIEUAN=WICZA WE LwWUwic. 


